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WIELKI APEL POKOJU 
Slowa towarzysza Stalina 
napawają masy pracujące Świata wiarą w zwycięstwo 


nad 


. Z całego świata napływają dals ze wiadomości, świadczące o tym 
że ostatnie oświadczenie Generalissimusa Stalina, złożone koresponden- 
towi „Prawdy“, wywołało wszędzie niezwykle potężne wrażenie, wysu- 
wając się na czoło zagadnień międzynarodowych. Poniżej podajemy 
niektóre spośród tych doniesień. 


Chiny 

PEKIN (PAP). — Wszystkie dzien 
niki chińskie podały tekst rozmowy 
Generalissimusa Stalina z przedsta- 
wicielem „Prawdy“ na czołowych 
miejscach, zamieszczając obok por- 
trety Wodza Światowego Obozu Po- 
koju. W tytułach prasa chińska pod 
kreśliła olbrzymie znaczenie między 
narodowe słów Józefa Stalina, a po 
nadto zamieściła komentarze, oświe- 


Demaskujmy kłamstwa 


podżegaczy wojennych i ich agentów 


Towarzysz Stalin w rozmowie z korespondentem „Prawdy“ wska- 
zał, że siły agresywne, żądne wojny prowadzą nie liczącą Się z niczym, 
haniebną kampanię kłamstw i oszczerstw. Kłamstwa i oszczerstwa te 
wymierzone są przeciwko Związkowi Radzieckiemu, Chinom Ludo- 
wym i krajom demokracji ludowej oraz przeciwko ruchowi obrońców 
pokoju. Zamierzają one do tego — mówi towarzysz Stalin — „by otu- 
manić swe narody kłamstwem, oszukać je i przedstawić nową wojnę, 
jako obronną. a pokojową politykę miłujących pokój krajów jako 
agresywną". Jest to typowe postępowanie opryszka, który dla odwró- 
cenia uwagi od siebie woła: „chwytajcie złodzieja!“ 

Toteż sprawa stałego, codziennego, czujnego demaskowania 
kłamstw i oszczerstw podżegaczy wojennych jest w chwili obecnej spra 
wą pierwszorzędnej wagi, Od powodzenia kontrofensywy przeciw apa- 
ratówi imperialistycznego kiamstwa zależy w dużej mierze zachowanie 
pokoju świata. Tylko bowiem narody złowione 'w sieci kłamstw, omo- 
tane i zatrute nimi, mogą się stać mięsem armatnim imperialistów. 
Nigdy to się zaś nie uda podżegaczom wojennym, jeżeli nożyce prawdy 
przetną zakładane przez nich sieci kłamstw, jeśli siły światowego obozu 
pokoju potrafią przygwoździć każde ich oszczerstwo. 

Ostatnie tygodnie przyniosły wiele przykładów posługiwania się 
w sposób cyniczny kłamstwem, jako polityczną bronią. Po broń tę się- 
gają bez wahania premierzy, prezydenci, ministrowie, najwybitniejsi 
politycy świata imnperialistycznego. 

Towarzysz Stalim wykazał, że najczęściej używaną, najbardziej po- 
spolitą formą oszustwa podżegaczy wojennych jest wmawianie masom 
ludowym krajów kapitalistycznych, że Związek Radziecki, kraje 0bo- 
zu pokoju zbroją się. 

Towarzysz Stalin przygwoździł kłamstwa, za pomocą których pre- 
mier W. Brytanii, Attlee, pragnie przemycić swój własny olbrzymi 
program zbrojeniowy. Premier Attlee próbował udowodnić w czasie 
debaty nad programem zbrojeniowym w Izbie Gmin, że Związek Ra- 
dziecki mie zdemobilizował swoich wojsk po zakończeniu [M wojny 
światowej, Spotkał się też z druzgocącą odprawą ze strony towarzysza 
Stalina, który wykazał całą nonsensowność tych twierdzeń. Jakżeż 
można równocześnie rozwijać przemysł pokojowy, jak można pogodzić 
gigantyczne budownictwo wielkich kanałów i elektrowni wodnych nad 
Wołgą, Dnieprem i Amu-Darią z równoczesnym zbrojeniem się? 
Twierdzeniom pana Attlee zadaje kłam pobieżna choćby znajomość 
nauki o finansach, czy też ekonomii. 

Premier Attlee musi jednak kłamać, Jest to bowiem jedyny Spo- 
sób usprawiedliwienia przed opinią brytyjską wściekłego wyścigu 
zbrojeń, podjętego przez rząd labourzystowski. W szerokich masach 
ludności brytyjskiej wzmaga się niezadowolenie i protest przeciwko tej 
polityce. Kilka dni przed rozpoczęciem debaty nad programem zbro- 
jeń w Izbie Gmin jedno z pism angielskich tak scharakteryzowało 
stosunek narodu do rządów Attlee: 

„Wielka Brytania jest rozczarowana i przerażona, że premier tak 
mało wykazuje zrozumienia dla nastrojów panujących wśród narodu. 
Pan Attlee musi nareszcie zrozumieć, że rząd nie posiada zaufania 
szerokich rzesz ludności“. 

Jeszcze dobitniej wyraził opinię angielskich mas ludowych Wielkiej 
Brytanii sekretarz generalny Krajowego Związku Zawodowego Kole- 
jarzy, Figgins: 

„Europa zbroi się po to, by imperializm amerykański mógł prowa- 
dzić agresywną wojnę przeciwko pokojowi i dobrobytowi ludzkości. 
„Co do tego nie ma żadnych wątpliwości i im prędzej zostanie to po- 
wiedziane, tym lepiej. Cała propaganda na temat zamiarów Rosji zaata- 
kowania Europy Zachodniej jest niczym innym, jak jawnym, bezwstyd- 
nym kłamstwem“, 

. Taka jest opinia dużej części narodu angielskiego. 

Cóż więc pozostało Attlee, słudze wielkiego kapitału, by przekonać 

Anglików o konieczności przeznaczenia na cele zbrojeniowe  ołbrzy- 
miej sumy — 4,5 miliarda funtów szterlingów? Musiał sięgnąć jeszcze 
raz do arsenału kłamstwa, Warto przytoczyć, że po oświadczeniu Attlee, 
amerykańska gazeta „New York Herałd Tribune* pisała, że „wypo- 
wiedź przypomina język Trumana oraz świadczy, że pan Attlee ziden- 
tyfikował własne poglądy z opiniami prezydenta“. 
, Stałe, systematyczne demaskowanie kłamstw imperialistycznych 
jest również obowiązkiem polskich obrońców pokoju. Musimy wytrwa- 
le szerzyć prawdę o sytuacji międzynarodowej i zapoznawać z nią 
jak najszersze rzesze ludności. Obowiązkiem naszym jest również tłu- 
mić w zarodku wszelkie próby rozpowszechniania kłamstw, podejmo- 
wane przez agentury wroga w naszym kraju, BBC i „Głos Ameryki“ 
kołportują codziennie ohydne kłamstwa, godzące w nasze interesy na- 
rodowe, w interesy naszego budownictwa Socjalistycznego, w realizację 
Planu 6-letniego. Wrogowie Polski wiedzą bowiem, że nasze sukcesy 
gospodarcze, nasze postępy w budownictwie podstaw socjalizmu wzma- 
enłają siły obozu pokoju. í 

-Imperialiści przygotowują nową wojnę, przyrzekając nasze ziemie 
zachodnie hitlerowcom. szowinistom i odwetowcom niemieckim, jako 
premię za współudział dywizji nowego Wehrmachtu w nowej wojnie. 
Imperialistyczne kłamstwo gorliwie podchwytywane jest przez wroga 
klasowego w mieście i na wsi. Spekulant i kułak, to gorliwi kolporterzy 
oszczerstw i kłamstw. Dlatego to musimy ostro, czujnie i celnie reago- 
wać na próby rozpowszechniania kłamstw. Musimy zawsze pamiętać, 
że jest to groźna broń w rękach podpalaczy Świata. 


tlające ich niezwykłą doniosłość. 
Dziennik szanghajski  „SINBEN- 
ŻIBAO"* w artykule- redakcyjnym 
stwierdza, że oświadczenie Stalina 
jest aktem o znaczeniu światowym. 
W słowach niezmiernie jasnych i 
przekonywujących zdemaskował on 
kłamstwa i oszczerstwa podżegaczy 
wojennych, podkreślił nieuchron- 
ność porażki agresorów i interwen- 
tów i stwierdził, że agresorzy ame- 
rykańscy pchają ONZ na zgubną 


siłami agresji 


„drogę Ligi Narodów. Równocześnie 
Stalin powiedział, że nie można 
uważać, by trzecia wojna światowa 
była w obecnej chwili nieuniknio- 
na i że wszystko zależy od tego. jak 
narody będą broniły pokoju. 


Korea 


tekst oświadczenia Stalina w peł- 
nym brzmieniu. 

„NEUES DEUTSCHLAND" stwier 
dza, że Stalin zabrał głos w chwili 
niezmiernie doniosłej, kiedy ludz- 
kość stanęła przed pytaniem: wojna 
czy pokój. Apel Stalina do wszyst- 
kich narodów, by ujęły sprawę za- 
chowania pokoju w swe ręce i bro- 


MOSKWA (PAP). — Jak donosi z | niły jej do końca i by |rozwijały 


Phenianu agencja TASS, wiado- 


szeroką kampanię w obronie poko- 


mość o rozmowie Józefa Stalina z| ju jako środek zdemaskowania zbro 


korespondentem „Prawdy“; podana 
natychmiast przez radio, rozeszła się 
lotem błyskawicy wśród ludności. 
Wszędzie powtarzano słowa Stalina, 
że jeżeli Anglia i Stany Zjednoczo- 
ne ostatecznie odrzucą propozycje 
pokojowe chińskiego rządu ludowe- 
go, wojna w Korei może zakończyć 
się jedynie porażką interwentów. W 
miastach i wsiach koreańskich odby 
wają się zebrania, poświęcone o 
świadczeniu Generalissimusa Stalina. 
Robotnik jednej z fabryk w Phe- 
nianie Kim Son Ok oświadczył na 
wiecu: „Wielki nauczyciel mas pra- 
cujących, Józef Stalin powiedział to, 
co myśleliśmy”, 


Niemiecka Republika 
Demokratyczna 


BERLIN (PAP). — Rozmowa Ge- 
neralissimusa Stalina z koresponden 


|tem „Prawdy“ odbiła się potężnym 


echem w opimii publicznej Nięmiec- 
kiej Republiki Demokratycznej. Li- 
czne dzienmiki berlińskie zamieściły 


Przewodniczący WGSPS 


— W. Kużniecow 


odźnaczony Orderem Lenina 
MOSKWA (PAP). — W związku 


z 50 rocznicą urodzin  przewodniczą | dniczącym Federacji 


cego Wszechzwiązkowej Centralnej 
Rady Związków Zawodowych. Wa 
syla Kuźniecowa, Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR w uznaniu wybi- 
tnych jego zasług wobec państwa i 
dła rozwoju ruchu zawodowego 
ZSRR, odznaczyło go Orderem Le- 


nina. 


Odjazd delegacji polskiej 
na sesję ei 
Światowej Rady Pokoju 


— Patrz: str. 2 


| 


dniczych machinacji podżegaczy wo 
jennych, mobilizuje obrońców poko- 
ju, w tej liczbie i w Niemczech. — 
do dalszego wzmożenia wałki o po- 
kój, 

(Dalszy ciąg na str. 2-ej). 


| Związku 


Komitetu Centralnego 
Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej 


WARSZAWA (PAP) — 
się w Warszawie VI Plenarne 


W dniach 17 i 18 lutego odbyło 


Posiedzenie Komitetu: Central 


nego Polskiej Zjednoczonej Partii Robotniczej. 
Plenum wysłuchało referatu przewodniczącego KC PZPR 


tow. BOLESŁAWA BIERUTA 


SKIEGO O POKÓJ i PLAN 6-LETNI" 
sekretariatu Biura Politycznego KC PZPR tow. 


nt. „WALKA NARODU: POL- 
oraz referatu członka 
HILAREGO 


MINCA nt. „ZADANIA GOSPODARCZE NA 1951 R.". 
Po referatach rozwinęła się ożywiona. dyskusja, w której 


zabrało głos 27 osób. 


Na zakończenie swych obrad Plenum powzięło jednomyśl- 


nie następującą uchwałę: 


Plenum Komitetu Centralnego przyjmuje tezy, 


zawarte 


w referatach tow. Bieruta i tow. Minca jako wytyczne działa- 
nia i zobowiązuje wszystkie organizacje partyjne do walki 


o pełną ich realizację. 


Wybory do Rad Najwyższych Republik Związkowych 
wspaniałą demonstracją jetlności 
społeczeństwa radzieckiego 


MOSKWA (PAP) — Niedzielne 
wybory do Rad Najwyższych 10 
związkowych republik ZSRR stały 
się jeszcze jednym świadectwem 
jedności moralnej i politycznej na 
rodu radzieckiego, jego  patriotyz- 
mu i oddania dla partii Lenina — 
Stalina. Komunikaty. napływające 
do Moskwy ze wszystkich zakątków 
Radzieckiego donoszą © 
niezwykle wysokiej frekwencji lud 
ności w wyborach, o radosnej atmos 
ferze, w której przebiegały i o 
entuzjaźmie wyborców, z uczuciem 
dumy spełniających swój obowiązek 
obywatelski. 


w większości okręgów wybor- 
czych głosowanie zostało ukończone, 
jeszcze przed godz. 12 w południe 
Na Litwie o godz. 14 — 96 proc. wy 
borców oddało już swe głosy, w 


Azerbejdżanie — ponad 97 oroc., w 
Mołdawii i na Łotwie — blisko 99 
proc. 


W okręgach wyborczych. w któ: 
rych kandydował Józef Stalin, gło- 
sowanie odbywało się w atmosferze 
szczególnego entuzjazmu. 

O godz. 12 w nocy, po zamknięciu 
lokali wyborczych, urny zostały od 
pieczętowane i rozpoczęło się obli- 
czanie głosów. Wyniki głosowania 
będą znane w najbliższych dniach. 


Światowa Federacja Związków Zawodowych 


| jednoczy masy pracujące 
w walce o pokój i postęp 


Otwarcie sesji Biura Wykonawczego SFZZ w Warszawie 


WARSZAWA (PAP). w sali 
konferencyjnej ośrodka szkoleniowe 
go CRZZ odbyło się w dniu 19 bm. 
uroczyste otwarcie posiedzenia se- 


sji nadzwyczajnej Biura Wykonaw 


czego Światowej Federacji Związ- 
ków Zawodowych. Tematem obrad 
jest omówienie zagadnień związa- 
nych z dalsżą działalnością Federa- 


cji, a w szczególności jedności dzia-' 


łania klasy robotniczej całego świa- 
ta w walce o pokój. 

W otwarciu obrad członków Biu- 
ra Wykonawczego ŚFZZ, z. przewo- 


di Vittorio, 
wiceprzewodniczącym W. W. Kuź- 
niecowem i sekretarzem  generąl- 


nym L, Saillant na czele, wziął rów 
nież udział przewodniczący .CRZZ, 
W. Kłosiewicz.oraz inni wybitni 
działacze polskiego ruchu -zawodo- 
wego i wielu przodowników. pracy 
stolicy. 

Otwierając . posiedzenie , przewod- 
niczący ŚFZZ di Vittorio serdecznie 
pozdrawia wszystkich ludzi pracy 
w Polsce. Wyrazy. pozdrowienia dla 
Prezydenta. RIP Bolesława Bieruta 
— przewodniczącego PZPR, zamie- 
niają się w długotrwałe owacje. na 
cześć 'Prezydenta.RP i na cześć 
ŚFZZ. F 


W powiecie łaskim chłopi masowo odstawiają zboże do punktu skupu. 
Na zdjęciu: Punkt skupu w Łasku, do którego w dniu 14 b. m. przybyło 
około 100 wożów, naładowanych zbożem. 


Za kiłka dni rozpoczynamy druk 


nowej, ciekawej powieści 


L4 


| 
z okresu walk rewolucyjnych 
ŁO DZKIEGO PROLETARIATU 


1 


„Widziałem ruiny Warszawy — 
oświadcza m. in. di Vittorio. — Gdy 
się ria nie patrzy — rozumie się ca- 


łe barbarzyństwo tych, którzy mi 


odbudować faszystówską armię, Ru 
iny- Warszawy — to symbol świata 
Kkapitalistycznego, - to co- odbudo- 
wujecie — to żywy obraz nowego 
świata, niosącego postęp i dobrobyt". 

Omawiając. , ostatnie ataki na 
ŚFZZ, DI VITTORIO podkreśla, że | 
bezprawna decyzja rządu francus- 
kiego, wymierzona została nie tylko 
przeciwko międzynarodowej klasie 
robotniczej, ale również, przeciwko 
masom pracującym Francji, zorga- 


nizowanym w potężnej CGT, nale- 
żącej do SFZZ. 

Imperialiści amerykańscy, po nie- 
udanych próbach rozbicia ŚFZZ 
próbują uniemożliwić jej działal- 
ność, Tak jak nie udało się rozbi- 
cie ŚFZZ od wewnątrz, tak nie ude 
się żadnymi represjami i zakazam:. 
osłabić jej siły. Atak na Federację 
jest wyrazem. przygotowań do roz- 
pętania trzeciej wojny światowej. 
Atak ten godzi bowiem w organiza 
cję. jednoczącą ' robotników całego 
świata, stanowiącą mocną dźwignię 
walki przeciwko wojnie. 

(Dalszy ciąg na str. 2) 


Przed Międzynarodowym Dniem Kobiet 


1.0gólnopolskim 


Kongresem L. K. 


STANISŁAWA KUBIAKOWA- — 
DELEGATKĄ NA KONFERENCJĘ 


na ' Widzewie, wiedząc, że. godnie 
kładów:im. 1- Maja. i 


WSPANIAŁY 


cująca 
dzalni cienkoprzędnej 
1 Maja, postanowiła dla uczcze- 
nia I Ogólnokrajowego Kongresu 
LK, podjąć zobowiązanie 
strzegania kultury miejsca pracy 
oraz uaktywnienia 
w swym oddziale. 


Stanisława Kubiakowa, pra- 
na 6 stronach w przę- 
ZPB im. 
prze- 
członkiń LK 


Kobiety z przędzalmi cienko- 


przędnej w dowód zaufania wy- 
brały tow. Kubiakową delegatką 
na konferencję dzielnicową LK 
reprezentować będzie załogę Za- 


ROZWÓJ 


WIELOWARSZTATOWOŚCI W ZPB W ZGIERZU 


Skręcarki Zgierskich Zakładów Przemysłu Bawełnianego im. 
100 Poległych. postanowiły uczcić Dzień Kobiet przechodząc z dniem 


14.11.1951 r. na zwiększoną obsługę 


wrzecion. Ob. Franciszka Bin- 


cowska z 412 wrzecion przeszła na 627 wrzecion, ob. Janina Miśkie- 
Jwicz z/412 na 621: wrzecion, ob. Maria Wacławska z 412 na 621, ob, 


Janina Kosecka z 412 wrzecion na 


621, ob. Stanisława Machowiak 


z 412 wrzecion na 627, ob. Janina Matych z 412 na 621 wrzecion. 


W: WIĄCZYNIU BĘDZIE ŚWIETLICA 


W spółdzielni produkcyjnej „Przyszłość“ w Wiączyniu wybra- 


no dwie: delegatki na konferencję 
pracownice spółdzielni postanowiły 


powiatową. Na cześć 8 marca 
zorganizować świetlicę. Rezo- 


lucja, jaką podjęto na zebraniu wyborczym, kończy się apelem do 
wszystkieh kobiet wiejskich o wzmożenie walki dla obrony pokoju. 


PRACOWNICE „PIOTRKOWIANKI* 


WYKONAJĄ PLAN 


W 105 PROC, 


Pracownice spółdzielni krawieckiej „Piotrkowianka* w Piotr- 


kowie postanowiły.na cześć 8 marca 


wykonać plan produkcyjny 


w 105 proc., bez braków oraz zaoszczędzić na surowcu i artykułach 


" pomocniczych sumę 1.500 złotych. 


Szkoły zawodowe stoją otworem przed każdą kobietą 
| Kobiety — uczcie się nowych zawodów! 


n acc - cał 


he 


tr. 4 


(Dokończenie ze str. 1) 


Włochy 
RZYM (PAP) — Dziennik „UNI- 
TA“ pisze w artykule wstępnym: 
„Słowa Stalina dosięgną wszystkich 


kreńców kuli ziemskiej. Każdy prze | 


tłui.naczy je ną swój język i znaj- | 
dzie w nich to, co sam czuje i my- 
sli, W każdym człowieku dobrej wo 
li rozpalą one nowe nadzieje, wska- 
Żą cel, posłużą jako wytyczna dzia- 
łania, Włosi, którym drogi jest los 
ojczyzny. wzmogą swe wysiłki na 
rzecz sprawy pokoju. Słowa Stalina 
nie kieruja się do ludzi jednej tyl- 
ko partii. lecz do tych wszystkich, 
którzy uważają, że można i należy, 
bez wzgłędu na przynależność par- 
tyjną, pracować dla odwrócenia stra 
szliwej groźby“, 

Dziennik donosi, że włoskie orga- 


jszych dniach 


nizacje demokratyczne, czynią wszel 
kie przygotowdnia, by w najbliż-| 


rozpowszechnić po 
Włoszech w milionach egzemplarzy 
tekst oświadczenia Józefa Stalina. 


Hindustan 


MOSKWA (PAP) — 
dent agencji TASS w Delhi stwier- 


| dza, że postępowa opinia publiczna | <a 


stolicy Indii szeroko komentuje roz 
mowę Stalina z korespondentem 
„Prawdy“. W postępowych kołach 
wyrażana jest opinia. że rozmowa ta 
jest nowym dobitnym świadectwem 
pokojowej polityki ZSRR, że zmie- 
rza ona do pokojowego uregulowa- 
nia konfliktu na Dalekim Wschodzie 
i innych konfliktów międzynarodo- 
wych, przyczynia się de dalszego 
zespolenia sił postępowych, walczą- 
cych o pokój na całym Świecie i do 
zdemaskowania amerykańsko - an- 
gielskich podżegaczy wojennych. 


Młodzież Warszawy podejmuje zobowiązania 


na cześć 33 rocznicy Armii Radzieckiej 


WARSZAWA (PAP) — Zbliża 
— armii wyzwołicielki narodów, 


W zakładach pracy i szkołach w | 
całym kraju odbywają się zebra- 
nia i wieczornice, na których zgro- 
madzeni zapoznają się z historią 
Armii Radzieckiej. 

W stolicy załogi większych zakła- 
dów przemysłowych przygotowują 
akademie okolicznościowe,  połączo- 
ne z występami artystycznymi zes- | 
połów świetlicowych. 


młodzież | 


Dla uczczenia rocznicy 


się 33 rocznica Armii Radzieckiej 
niezwyciężonej bojowniczki pokoju. 


charskiego, zatrudnione przy budo- | 


wie osiedla rorotniczego na Murano 
wie postanowiły przyśpieszyć o 18 
dni kondygnację domu i wykonać 
ją na 23 bm. i 

ZMP-owcy, przodownicy pracy z 
ZWMT: Pionkowski i Krasuski z0- 


bowiązali się systematycznie prze- 
kraczać © 5 proc. w ciagu całe- 
go roku wykonywane dotychczas 


normy. Młodzieżowa załoga z działu | o pokój stanowi wydajna praca. 


'TP—7 tych zakładów oraz TP—4 i 


Słowa towarzysza Stalina, wskazują | 
narodom świata drogę zwycięskiej wal | 
| ki o pokój, o szczęśliwe jutro ludzkości 
zostały przyjęte z niesłychanym en 
| tuzjazmem i radością przez społeczeń 
| stwo robotniczej Łodzi i województwa 
| łódzkiego. 


Od momentu opublikowania rozma 
wy Wodza Światowego Obozu Pekoju z 
korespondentem „Prawdy* do redakcji 
naszej napływają liczne wypowiedzi, w 
których czytelnicy dają wyraz swym ra 
dosnym uczuciom z okazji tak doniosłe 
go wydarzenia międzynarodowego. 


JADWIGA DOMAŃSKA, prac. 
ZPB im. Marchłewskieśo, powiada: 

Jestem szczęśliwa, iż żyję w kraju, 
który walczy o pokój u boku Związ- 
ku Radzieckiego, Walka ta obejmu- 
je cały świat, prowadzą ją miliony 
ludzi różnych wyznań i ras. Ludzi, 
którzy przeniknęli knowania impe- | 
rialistyczne. Z dnia na dzień wzra- 
stają zastępy obrońców pokoju. Co- | 
raz więcej kobiet, matek i żon Poj- | 
mtję, komu potrzebna jest nowa] 
wojna. | 

Przeczytawszy w „Głosie Robotni- 
czym” artykuł p. t 
warzysza Stalina z kórespondentem | 
„Prawdy” postanowiłam pracować | 
ze zdwojónym wysiłkiem i uświada- | 
miać swych współtówarzyszy, że na- 
szą najskuteczniejszą broń w walce 
Ki- 


logramy wyprodukowanej przędzy i 


t 
„Rozmowa to- | 


Warszawy podejmuje zobowiązania |lakierni pcstanowiła przeciętnie wy | tkaniny są najcelniejszymi pociskami, 


produkcyjne. I tak młodzieżowe bry 
gady murarskie Włodarczyka i Ku 


my. 


konywać 190 — 200 proc. nowej "SĄ 


wymierzonymi w obóz 


L podżegaczy 
wojennych, 


Wearód polski domaga sie 


szybkiego zwołania konferencji 


ministrów spraw za 
Odjazd delegacji polskiej na sesję Swiatowej Rady. Pokoju 


WARSZAWA (PAP), — W dniu 19 
bm. w późnych godzinach wieczor- 
nych wyjechała do Berlina na sesję 
Światowej Rady Pokoju delegacja 
polska w składzie: członkowie Komi- 
tetu Obrońców Pokoju prof. Jan Dem 
bowski, pos. Wiktor Kłosiewicz, red. 
Ostap Dłuski, prof. dr Leopold In- 
ield, Leon Kruczkowski i Jerzy Pu- 
trament oraz zaproszeni przez Świa- 
tową Radę Pokoju goście: Jarosław 
Iwaszkiewicz, ks. dziekan Jan Czuj 
ti przewodnicząca spółdzielni produk- 
eyjnej z pow, Sochaczew — Stanisła- 
wa Pisarek. 


Na Dworcu Głównym w Warsza- 
wie delegację polską żegnali przed- 
stawiciele władz państwowych, | 


AO 


Na marginesie 


Goebbels z Belgradu 


Jeden z czołowych „ideologów“ tito. 
faszyzmu Miłowan Dzilas ukończył swo 
ją pielgrzymkę po krajach marshallow- 
skich. Wrócił do Jugosławii podróży, 
to której towarzyszył mu inny specjali. 
sta od propagandy titowskiej, Dedijer. 

Jedną z pierwszych wizyt złożył mis 
ter Dźilas Churchillowi, który, jak po 
Walo z zachwytem radio  bełgraazkie, 
przyjął go w swej prywatnej rezydencji. 
Zdawałoby się dziwne, że Dzilas, które 
go podróż nazwa została oficjalnie 

różą dla celów naukowych, przede 
wszystkim odbył pielgrzymkę do pałacu 
podżegacza wojennego, Winstona Chur- 
ekilła. 1 S 

Ażeby zrozumieć istotny ceł tej podró 
ży, scharakieryzujmy w paru słowach 
sylwetkę Dzilasa. — Od czasu, kiedy zde 
znaskowana została titowska szajka zam 
ciekłych wrogów pokoju i postępu, Dzi 
las, jako jeden czołowych członków 
tej bandy, stał się „teoretykiem'* titow- 
skiej zdrady i jednocześnie gorlacym 
propagatorem amerykańskiego imperializ 
mau i faszyzmu. A 

Dźilas, którego zbrodnicza działalność 
dobrze jest zana jeszcze z czasów walk 
tóyzwoleńczych, specjalnie w Czarnogó- 
tzu, stał się za  pośredniciwem swego 
nieodłącznego kamrata, Dedijera, agen- 
łem Intelligence Service. Już w pierw 
szych latach po wojnie specjalizuje się 
on w oszczerstwach przeciwko Armii Ra 
dzieckiej, a po rezolucji Biura Informa 
cyjnego, która zdemaskowała titowców, 
zupełnie już otwarcie występuje przecie 
ko partii bolszewickiej i Związkowi Ru 
dzieckiemu. co zyskuje mu szczególne 
uznanie w oczach imperialistów. 

Przyjęcie, jakie zgotował belzradzkie- 
mu Goebbelsowi rząd labourzystowski 
oraz oficjalne rozmowy z Allee, Morri 
sonem, Daviesem i innymi politykami 
łabourzystowskimi świadczą 0 wzrasta- 
jącym zainteresowaniu Bałkanami ze 
strony imperialistów amerykańskich. 

Podróż i wynurzenia titowskiego 
Goebbelsa ukazują światu klikę titow- 
ską w jeszcze pełniejszym niż dotych- 
czas świetle. Ukazują ją jako wspólnicz 
kę socjałdemokratycznych pachołków 
imperializmu amerykańskiego, jako pa- 
chołków, którzy gorliwością prześcigają 
swych wszystkich kolegów po fachu, 

-Radomir Szaranowicz 


= 


PZPR, stronnictw politycznych oraz | rozbiją knowania podżegaczy wojen- 


organizacji masowych. 

I sekretarz Zarządu 
Związku Zawodowego Metalowców 
— Lityński, w imieniu robotników 
Warszawy i ludności pracującej sto- 
licy przekazał  odjeżdżającym zle- 
cenie, które delegacja polska przed- 
stawi na sesji Światowej Rady Po- 
koju. 

ZLECENIE DLA DELEGATÓW 
POLSKI W ŚWIATOWEJ RADZIE 
POKOJU 
„Wysyłając swoich delegatów na 
Światową Radę Pokoju, polscy obroń 
cy pokoju zalecają im, aby wiernie 
przekazali opinii publicznej światła, 

co następuje: 

Naród polski zjednoczony jest wo- 
lą pokoju. Najszersze warstwy na- 
szego narodu uważają za swój pierw 
szy patriotyczny obowiązek obronę 
pokoju. Budujemy w trudzie na po- 
wojennych zgliszczach i gruzach nó- 
wą Polskę, wierząc niezłomnie, że 
pokój będzie uratowany. 

Wierzymy w pokój, walczymy o po 
kój, ale czujnie słuchamy, kto na 
świecie nawołuje do nowej wójny, 
pilnie patrzymy, kto nową wojnę 
szykuje, Cały naród polski z niepo- 
kojem í troską obserwuje próby 
wskrzeszenia napastniczej siły wo- 
jennej w Niemczech Zachodnich, 

Wywołana przez napastnicze, Niem- 
cy hitlerowskie ostatnia wojna do- 
świadczyła naród polski ponad miarę 
ludzkich możliwości. Widzieliśmy, 
za cenę jakich niesłychanych oliar na- 
rodów zdołano tę machinę rozbić, 
tracąc na to kilka lat, które przej- 
dą do historii jako najbardziej ponu- 
ry okres w życiu Europy. 

Dlatego dzisiejsze próby wskrze- 
szenia hitlerowskiej armii, podjęte 
przez rzady bloku atlantyckiego z 
rządem Stanów Zjednoczonych na cze 
le, budzą w narodzie polskim czuj- 
ność wobec zamiarów imperialistów 
amerykańskich. Tak jak chmura nie- 
sie w sobie burzę, tak  militaryzm 
niemiecki nie od dzisiaj zwiastuje 
wojnę. Naród polski, zjednoczony 
wolą pokoju, przestrzega odpowie- 
dzialnych za te próby odbudowy 
Wehrmachtu przed fatalnymi dla nich 
skutkami tej fałszywej i niebezpiecz- 
nej polityki. 

Naród polski zdaje sobie sprawę 
z sytuacji w jakiej znałazł się na- 
ród niemiecki. Hitleryzm przyniósł 
mu klęski i zniszczenia, a teraz ame 
rykańscy podżegacze wojenni zapę- 
dzaja Niemców do szeregów napast- 
niczej armii, uniemożliwiając zjedno 
czenie, demokratyzację i pokojowe 
współżycie Niemiec z sąsiadami. 

Pólacy mają pełną sympatie dla 
Niemców, którzy nie cheą wojny 1 
walczą o pokój. 

Cheemy zapewnić miłujących po- 
kój Niemców, że nie są oni odosob- 
nieni. Między Niemeami i Polakami 
krzepną i mnożą się związki gospo- 
darcze, ożywia się wymiana kuliu- 
ralma, ich współżycie sąsiedzkie bu- 
duje się na zdrowych, przyjaznych 
fundamentach. Tej siły moralnej, 
która powstała w Europie dzięki 
współpracy obrońców pokoju sąsia- 
dujących z Niemcami narodów z nie- 


Głównego 


mieckim ruchem pokojowym, nie 


granicznych 


| pondentem „Prawdy“, że „wojna nie 


nych. Na odwrót, we wspólnej wał- 
ce ze wspólnym wrogiem, usiłują- 
cym raz jeszcze z Niemiec, Polski 
i innych krajów uczynić pole bar- 
dziej morderczej, niż kiedykolwiek 
bitwy — narody nasze zaprzyjaźnia 
się ze sobą i zbliżą jeszcze bardziej. | 
Nie dopuścimy, aby tępi i zarozu- 
miali amerykańscy generałowie u- 
czynili z Europy pole wojny. | 

Naród polski, w trosce o uratowa 
nie pokoju, zwraca się z apelem do | 
narodów świata, aby żaden z kro- 
ków, które mogą przyczynić się do 
zmniejszenia groźby wojennej. nie 
został zaniedbany. Słowa Generalis- 
simusa Stalina w rozmowie z kores- 


jest hieunikniona*, „że pokój będzie 
zachowany i utrwalony, jeśli narody 
ujmą w swe ręce sprawę zachowa- 
nia pokoju i będą broniły jej do koń- 
ca* — te słowa Wiełkiego Chorąże- 
go Pokoju napawaja nas otuchą i 
wiarą w zwycięstwo słusznej sprawy 


pokoju, wzmacniają naszą wolę wał- 
ki. Protestujemy przeciw sabotowa- 
niu propozycji radzieckiej zwołania 
konfereńcji ministrów czterech mo- 
carstw, które podpisały układ pocz- 
damski, w sprawie pokojowego roz- 
wiązania problemu niemieckiego. | 
Tylko ten, kto boi się odkryć przed 
opinią Świata cele swojej polityki, 
może dążyć do przewlekania i sabo- 
towania takiej konferencji, Najży- 
wotniejsze interesy narodu polskiego | 
wymagają jak najszybszego, pokojo 
wego rozwiązańia sprawy Niemiec 
na bazie ich demokratyzacji, demilita 
ryzacji i zjednoczenia. Dlatego żąda 
my, aby konferencja czterech zosta- 
ła zwołana jak najszybciej". 

Liczne rzesze społeczeństwa stoli- 
cy przybyłe na dworzec — gorącymi 
okrzykami na cześć światowego óbo- 
zu pokoju i jego Wodza Józefa 
Stalina, na cześć przywódcy narodu 
polskiego Prezydenta RP Bolesława 
Bieruta aprobowały przedstawione 
zlecenie. 


W Związku Radzieckim i krajach 
demokracji ludowej utrwalamy pokój 


olbrzymimi budowlami elektrowni, 
hut i nowych miast, zaś w krajach 
kapitalistycznych miast chleba dla 


ludzi pracy produkuje się niszczyciel- 
skie bomby, Lecz- nasze przedsię* 
wzięcia są budowłami ludu — budo- 


wlami socjalistycznymi i silne są 
jak socjalizm — a więc niewzru- 
szalne. 
MIECZYSŁAW GRUSZCZYŃSKI, z 
Dobryszyce (pów. radomszczański) 
pisze: 


Ustawiczne zakusy pódżegaczy do 
nowej wojny nakładają wielkie i od- 
powiedzialne zadania na nas, 
wychowawców nowego pokolenia. 
Musimy je tak ukształtować, aby za 
przykładem młodzieży 
Związku Radzieckiego stanęło z za- 
palem i pełną świadomością do two- 
rzenia nowego życia. 


Wojna bynajmniej nie jest nie- 
unikniona, mimo istnienia agresy- 
wnych sił, zdążających w pogoni za | 


zyskami do rozpętania światowej ka- 
tastrofy. Nasze szkoły 
właśnie ofiarnych budowniczych po- 
koiu. Postawa młodzieży tych szkół 
zarówno w pracy, jak i w nauce jest 
wymowną odpowiedzią na złowrośgie 
zakusy podżegaczy wojennych. 

Zamiast budować fabryki broni 
wznosimy nówe osiedla robotnicze, 
otwieramy nowe szkoły, uruchamia- 
my fabryki, w których uzyskują pracę 
setki tysięcy robotników, podnosząc 
swój dobrobyt. 

Oto nasza walka o utrwalenie po- 
koju. 

STANISŁAWA BORKOWSKA, dyr. 
Państw. Liceum Rolniczego w Buja- 
nach, pow. piotrkowskiego, oświad- 
cza: 

Oszczerstwa, którymi Attlee obrzu- 
ca Związek Radziecki, są w najwyż- 
szym stopniu bezczelne i podłe, Zwią- 
zęk Radziecki odpowiada na nie po- 
tężnym rozwojem swych  pokojo- 
wych prac i budową gigantycznych 
eiektrowni wodnych. Związek Ra- 
dziecki zamiast przygotowań do no- 
wej wojny, jak to czynią państwa 
imperialistyczne, zamienia  piaszczy- 
ste stepy na urodzajne ziemie, które 
dadzą dostatek setkom tysięcy ludzi 
radzieckich. 

Twórcze wysiłki narodu radzieckie 
go i krajów demokracji ludowej po- 
krzyżują niecne plany podżegaczy 
wojennych. f 

Nasza codzienna praca nad szko- 
leniem dzieci robotników i chłopów 
będzie najlepszą odpowiedzią ua 
wszelkie knowania imperialistów. W 
pracy naszej przewodzić nam będzie 
potężny Związek Radziecki, niezłom- 
wy bastion pokoju. 


Tkaczka LEOKADIA WOJDYŃ- 


| SKA z I Oddziału ZPB im. Dubois 


oświadcza: 

— Częste strajki, wybuchające w 
Stanach Zjednoczonych, Anglii i in- 
nych krajach  kapitalistycznych 
świadczą dobitnie, że prości ludzie w 
tych krajach nie dają sobie zamydlić 
oczu kłamliwą propagandą, usiłującą 
usprawiedliwić politykę ich rządów, 


jako | 


narodów. 


wychowują | 


| Wielki Apel Pokojul0światdczenie towarzysza Stalina 
| dodaje nam sił de walki 
io utrwalenie pokoju i wzmożenie produkcj 


Korespon | Masy pracujące Łodzi e historycznym wywiadzie 


Że robotnicy nie chcą ani zbrojeń, 
uni nowych rzezi. 

My, biorąc przykład z ZSRR, pra: 
cujemy. W styczniu tkalnia naszych 
zakładów wykonała swój plan mie- 
sięczny w 103,5 proc. | chcemy 
nadal pracować į przekraczać plany 
produkcyjne, gdyż wiemy, że to 
właśnie stanowi nasz wkład do wiel- 
kiego dzieła pokoju. 

JULIA JAKUTOWICZ, wiceprze- 
wodnicząca rady zakładowej ZPB im. 


Dabois, Oddziału I, mówi: 


Towarzysz Stalin w swych wypo- 


wiedziach wobec „korespondenta 
„Prawdy” jasno i wyraźnie określił 
stanowisko całego narodu radzieckie 
go, który wznosi potężne budowle 
komunizmu i pragnie nadal pracować 
w pokoju. 


Płynie stąd głęboka nauka dla nas, 
gdyż jak mówi towarzysz Stalin: „Po- 
kój będzie zachowany i utrwalony. 
jeżeli narody ujmą w swe ręce spra- 
wę zachowania pokoju i będą jej bro- 
niły do końca”. Dlatego i my, przy- 
|łączajac się do wspólnego frontu 
wszystkich miłujących pokój naro- 
dów, musimy pracować wytrwale, 
aby obronić sprawę ponoju. 

ANTONI CHRZANOWSKI, pra- 
cownik PGR w Lesznie (pow. Łę- 
czyca), pisze: 

Odpowiedzi, udzielone korespon- 
dentowi „Prawdy” przez Generalissi- 
musa Stalina, jeszcze raz utwierdza- 
ją nas w przekonaniu, że Związek 


Radziecki jest prawdziwym, szcze- 
rym obrońcą pokoju. Jasne, nieod- 
parte swą głęboką logiką słowa 


towarzysza Stalina zrywają maskę 
obłudy z oblicza pana Attlee, któ- 
ry swymi oszczerstwami chce od- 
wrócić uwagę od wzrastającej stale 
nędzy robotników angielskich, zmu- 
szonych swym trudóm i potem pokry 
wać wydatki na utrzymanie óddzia- 
łów walczących w Korei z rozkazu 
dolara. 

Wierzymy niezłomnie — że stojąc 
na gruncie pokojowej polityki, ze 
Związkiem Radzieckim na czele, nie 
dopuścimy do wojny i rozwiniemy na 
szą gospodarkę, podnosząc tym sto- 
pę życiową mas pracujących, 


Przyjęcie członków 
Biura Wykonawczego SFZZ 
| w Prezydium Rady Ministrów 


WARSZAWA (PAP), — W dniu 19 
bm. w godzinach wieczornych prezes 
Rady Ministrów — Józef Cyrankie- 
wicz podejmował przebywających w 
Warszawie członków iura Wyko- 
nawczego Światowej Federacji Związ 
ków Zawodowych. 


Strajk włókniarzy w USA 


— NOWY JORK, W Stanach Zje 
dnoczonych trwa strajk robotników 
zatrudnionych w wielu zakładach 
przemysłowych produkujących tka 
niny wełniane. Do strajku przyłączy 
ji się robotniey niezrzeszeni w związ 
kach zawodowych. 


Walki w Kareżł 
MOSKWA (PAP), — Agencja TASS 


donosi z Phenianu: 

Ogłoszony 18 bm. komunikat do- 
wództwa naczelnego armii ludowej 
Koreańskiej Republiki Ludowo-De- 
mokratycznej stwierdza, że na wszyst 
kich odcinkach frontu toczyły się 
nadał aktywne działania bojowe. 


Demonstracje w Bonn 


przeciw Adenauerowi 


BERLIN (PAP), — Około 46 tysię 
cy inwalidów wojennych i przesie- 
dleńców demonstrowało w niedzie- 
le w Bonn, żądając dymisji Adena- 
uera. 

Demonstranci stwierdzali, że Ade 
nauer w trosce © zyski tych, co do- 
robili się na wojnie, przez 5 lat od 
chwili jej zakończenia nie uwzglę* 
dnił słusznych żądań  _przesiedleń- 
ców i inwal'dów wojennych. 

Władze w Bonn w obawie prze 
demonstrantami zmobilizowały znacz 
|ne siły policyjne dla ochrony dziel 
nicy rządowej. 


OQdczyć 


w Ośrodku Szkolenia 
Partyjnego 
_ W dniu 22. II. 51 r. w lokalu Os 
środka Szkolenia Partyjnego przy 
KŁ PZPR przy ul. Traugutta 1, o 
godz. 17 odbędzie się odczyt pt. 
„Armia Radziecka — wyzwolicielka 
narodów", 
Wstęp wolny. 


Wyniki współzawodnictw 


międzyzakładowego 


W TV-tym etapie współzawodnie- 
twa międzyzakładowego w przemy- 
śle dziewiarskim na czoło wysunęły 
się ZPDz IM. EMILII PLATER. 
zdobywając 1 miejsce i 30 tysięcy 
|zł. nagrody. Drugie miejsce z kolei 
przypadło w udziale ZPDz w Le- 
gnicy (nagroda w wysokości 21 ty- 
siecy zł.) Trzecie miejsce uzyskały 
Krakowskie ZPDz. 


Pierwsze miejsce w branży prze- 
mysłu włókien łykowych uzyskały 
Żyrardowskie Zakłady Przemysłu 
Lniarskiego, uzyskując nagrodę w 
wysokości 30 tys. zł. 


Drugie miejsce i nagrodę w wyso 
fkości 21 tys. zł, otrzymały Kłodzkie 


Zakłady Przemysłu Lniarskiego. 

W przemyśle roszarniczym na 1 
miejsce wysunęły się  Stęszówskie 
Zakłady Roszarnicze, otrzymując nas 
srode 22.500 zł. 

W przemyśle artykułów i tkanin 
technicznych na pierwsze miejsce 
wysunęły się ZAKŁADY WYRO- 
BÓW DRZEWNYCH, Przem. Włók. 
w Łodzi, uzyskując nagrodę w su- 
mie 18 tysięcy zł. 

Drugie miejsce przypadło w udzia 
le Bielskim Zakladom Lin i Powro- 
zów, które otrzymały nagrodę w wy 
sokości 9 tys. zł. 

Trzecie miejsce i nagrodę w wy- 
sokości 3 tys. zł. uzyskały ZARŁA 
DY LIN I POWROZÓW W ŁODZI. 


Sesja Biura Wykonawczego ŚFZZ 


(Dalszy ciąg ze str. 1) 

„Musimy uaktywnić działalność 
Federacji — oświadcza di Vittorió 
— szczególnie w dziedzinie walki o 
pokój, pomóc, aby potężny Świato- 
wy ruch pokoju sparaliżował zaku- 
sy podżegaczy wojennych”. 

Di Vittorio stwierdza, że niegaież- 
nie od tego, gdzie i w jakich warun- 
kach pracować będzie ŚFZZ, nie 
przestanie ona mobilizować pracu- 
jących całego świata dó walki*o po 
kój i postęp. Mówea pozdrawia bo- 
haterski naród koreański, który za- 
daje dotkliwe ciosy imperialistycz- 
nym podżeżaczom wojennym. Koń- 
cząc przemówienie, di Vittorio pód- 
kreśla, że działacze ŚFZZ gotowi są 
do najwyższych poświęceń w walce 
o zwycięstwo mas pracujących i © 
zwycięstwo pokoju. 


or pana 


Mac Arthur (do Eisenhowera); 


Pokoju, 
| sta — 


Po przemówieniu wybucha potęż- 
na owacja na cześć o66toi pokóju — 
Związku Radzieckiego i na cześć 
wodza światowych sił pokoju — 
Józefa Stalina, 

Przewodniczący CRZZ W. Kłosie- 
wicz, serdecznie witając  uczestni- 
ków obrad. przypomina, jak ostro 
zaprotestowały masy pracujące Pôl- 
ski przeciwko drakońskiemu zarzą- 
dzeniu rządu Plevena, inspirowane- 
mu przez imperialistów. Przewod- 
niczący CRZZ zwraca się do uczest- 
ników sesji, aby przy ustałaniu przy 
szłej siedziby Federacji — wzięli 
również pod uwagę Warszawę. O- 
becni na sali przedstawiciele pol- 
skiego ruchu zawodowego i przedo- 
wnicy pracy, przyjmują te słowa 
burzą okłasków. 

Sekretarz generalny ŚFZZ 
LOUIS SAILLANT podziękował za 
tę życzliwą propozycję i podkreślił 
jednocześnie, że masy pracujące wie 
lu innych krajów, również chciały- 
by widzieć siedzibę ŚFZZ w swoich 
stolicach. 

Louis Saillant omówił następnie 
wkład polskiego ruchu zawodowe- 
go w walkę i pracę ŚFZZ. 


„Pamiętamy gorące przyjęcie, ja- 


a EA ww ah 


| kie zgotowaliście delegatom związ- 


kowym, którzy przybyli na Kongres 
nazwany od Waszego mia- 
Kongresem Warszawskim. 
Uczucia  proletariackiego interna- 
cjonalizmu weszły w. krew robotni- 
ków polskich — oświadcza mówca. 
Kończąc przemówienie, sekretarz ge 
neralny ŚFZZ przekazuje gorące po 
zdrowienia Biura Wykonawczego 


| SFZZ władzom Polski Ludowej, a w 


szczególności Prezydentowi RP Bo- 
lesławowi Bierutowi. Słowom mów- 
cy towarzyszy owacja zgromadzo- 
nych ma cześć Prezydenta RP Bo- 
lesława Bieruta, 


I ja też tak samo, jak ty, zaczynałem... Następnie na salę obrad wkracza- 


ją delegacje robotników polskich — 
witane burzą oklasków. 


Delegacjóm, ża złożone życzenia 
deiękuje w imieniu uczestników se- 
sji przewodniczący WCSPS, wice- 
przewodniczący ŚFZZ — KUŻNIE- 
cow. 

„Sukcesy narodu polskiego — O- 
świadcza mówca — podobnie, jak 
sukcesy innych krajów demokracji 
ludowej, a przede wszystkim osiąg= 
nięcia Związku Radzieckiego, to po- 
tężne ciosy w imperializm. Osiąg" 
nięcia te są dla robotników krajów 
kapitalistycznych bodźcem do bar- 
dziej wytężonej walki o pokój i le- 
pSzy byt ludzi pracy. ŚFZZ jest dzie 
ckiem klasy robotniczej całego świa 
ta. Wypełniając jej wolę, ŚFZZ sta- 
nowi ogromną siłę w obronie poko- 
ju i swobód demokratycznych, Siłę, 
która wzbudza strach wśród im- 
perialistów. Chcieliby oni rozwią- 
zać ŚFZZ lub osłabić jej działal- 
ność, ale śmieszną rzeczą jest są- 
dzić, że zmiana siedziby może osła- 
bić lub zahamować działalność Fe- 
deracji. Będzie ona jeszćże uporczy= 
wiej walczyć o swe cele. Zobowiązu 
je ŚFZZ do tego głębokie zaufanie, 
jakie żywi do niej kłasa robotnicza 
całego świata. Nie zawiedziemy tes 
go zaufania". 

Gdy wiceprzewódniczący ŚFZZ ży 
czy masom pracującym Polski no- 
wych, wielkich sukcesów w realza- 
cji planu budowy podstaw socjaliz- 
mu, zrywa się gorąca, długo niemi!- 
knąca owacja uczestników obrad na 
cześć mas pracujących ZSRR i na 
cześć SFZZ. 


w = plata rocznice powstania ORMO 


Pięć lat temu uchwałą Prezydium 
Rady Ministrów powołana została 
do życia Ochotnicza Rezerwa Mili- 
cji Obywatelskiej. 

_ Pięctoletnia droga ORMO jest 
drogą trudów, walk i chwały. Z 0- 
grómnym poświęceniem, zaparciem 
siebie, z wielkim patriotyzmem peł- 
nii ORMO-wcy zaszczytną służbę na 
straży demokracji i życia obywateli, 
walcząc nieubłaganie z reakcyjnym 
podziemiem i z terrorystycznymi 
bandami, Ze czcią wspominają dziś 
ORMO-<wcy, a wraz z nimi wszyscy 
ludzie pracy poległych w walce z 
bandyckim podziemiem — bohater- 
skich synów klasy robotniczej 
Wiktora Ciurusia, którego odwaga 
przyczyniła się do zlikwidowania 
bandy, Jana  Wochnickiego, który 


własnym ciałem zasłonił towarzyszy 
przed lufą bandyckiego automatu i 
wielu innych, 

Walka ich mie poszła na marne. 
Bandyckie podziemie zostało zlikwi 
dowane. W walce z nim rosła zwar 
tość i siła bojowa ORMO, podnosiła 
się świadomość polityczna ORMO-w 
ców, wzrastały szeregi ORMO, 
wstępowali do nich coraz liczniej 
oddani sprawie budownictwa socjali 
zmu — ludzie pracy. 

I właśnie omi — przodujący robót 
nicy i chłopi tworzą szeregi Ochotni 
czej Rezerwy Milicji Obywatelskiej. 
W tych szeregach widzimy tow. Wła 
dysława Chajta, palacza w ZPW im. 
Wiosny Ludów, który zainicjował 
oszczędne zużycie węgla w kotłow - 
niach, tew. Józefa Mazura — prz. 


ORMO-wcy. w czasie wykładu z terenóznawstwa. 


Wzmóc walkę 
o rozwój ruchu wielowarsztatowego 


Zeszłoroczne doświadczenia wiele | 
nauczyły załogę przędżałni średnio- 
przędnej ZPB im. St Kunickiego. 
Zdano sobie całkowicie sprawę z sze 
regu popełnionych błędów, postano- 
wiono więc w następujący sposób 
ująć sprawę realizacji planów: do- 
pilnować, aby plany miesięczne wy- 
konywane były z nadwyżką nie tylko 
przez oddział, ale również i przez 
personel techniczny oraz załogę na 
każdej z trzech zmian. W celu spro 
stania tym zamierzeniom kierownic- 
two przędzalni przystąpiło do akcji 
w dwóch kierunkach: po pierwsze, 
wprowadzono doszkalanie personelu 
technicznego oraz prządek, nie wy- 
rabiająeych norm produkcyjnych; po 
drugie — rozwinięto ruch wielowar 
sztatowy i współzawodnictwa pracy. 


Jakie wyniki przyniosły te akcje? 


Dzięki ofiarnej pracy instrukto- 
rek, towarzyszek Wojciechowskiej i 
'Mielczarkowej, w styczniu uległa 
wydatnemu zmniejszeniu ilość prząs 
dek, nie wykonujących baz. 


Ruch wielowarsztatowy umożliwia 
nam obsadzenie wszystkich maszyn, 
unieruchomionych podczas nocnej 
zmiany. Dotychczas mieliśmy takie 
mistrzynie-wielowarsztatówki, jak Q- 
bywatełki Broniewską, Bagińską, Cię 
pałę, Jędrzejczakową, Łuszczyńską 


i Nowicka, które pierwsze w Polsce 
przystąpiły do obsługi po 1000 wrze 
cion każda, uzyskując po 107 proc. 
baży akordowej i 97 proc. I gat, 
przędzy. W styczniu na obsługę 750 
wrzecion przeszły dalsze prządki — 
obywatelki Czaplińska, Koper i Pie- 
karska, wyrabiające z nadwyżką ba- 
zę akordową i powiększające odsetek 
I gatunku tkanin. W przędzalni da- 
je się obecnie zaobserwować charak- 
terystyczne zjawisko: prządki, obsłu 
gujące małą ilość wrzecion, nie umie 
ją utrzymać wokół siebie porządku; 
na maszynach ich panuje brud i nie- 
chlujstwo, natomiast maszyny wielo 
warsztatówek są nienagannie czyste. 

Dzięki przeprowadzeniu wymienio 
nych wyżej akcji osiągnęliśmy w 
styczniu 102,8 proc. planu. Lecz i ten 
wynik nie zadowalnia nas. Musimy 
zwrócić uwagę na istniejące jeszcze 
braki, Remonty i konserwacje ma- 
szyn nie przebiegają dość sprawnie; 
ma jstrowie, obciągacze i sznurkarze 
mało dbają o nie i nie potrafią za- 
pobiegać postojom. Poza tym kie- 
rownictwo przędzalni nie walczy z 
należytą energią o dalszy rozwój 
wielowarsztatowości, a przecież ruch 
ten jest naszym hasłem w drugim 
roku Planu 6-letniego. 


j J. DONDER 
ZPB im. St. Kuniekiego 


dującego ORMO-wca, który zarazem 
przoduje w ZPW im. 9 Maja, 6-krot 
nie nagrodzony we współzawodnie - 
twie pracy. Józef Mazur na cześć 
piątej rocznicy powstania ORMO 
przeszedł na obsługę 4 krosien. W 
szeregach ORMO widzimy chłopa 
Antóniego Furmańskiego, przew 3d. 
niczącego spółdzielni produkcyjnej 
w Stugnie, ZMP.owca, Józefa Kwiet 
niewskiego kierownika POM. Po 
za swą pracą zawodową ludzie ci 
rie szczędzą czasu, ani sił w służbie 
dla ojczyzny i społeczeństwa w sże- 
regach ORMO. 


Podżiemie wprawdzie zostało zlik 
widowane, ale wróg nadal walczy, 
stosuje różne podstępne metody, u- 
ciekając się do aktów sabotażu i 
dywersji, starając się dezorganizo- 
wać pracę w zakładach produkcyj- 
nych przez szerzenie wrogich plo- 
tek. Do walki z tym ukrytym wro 
giem stają znów zwarci w jednym 
szeregu ORMO.wcy. Wszędzie na 
wsi i w mieście, wykrywają oni 
sprawców kradzieży, szkodników i 
dywersantów, Henryk Winiarski. 
pracownik Nowej Huty, dowódca 
kampanii ORMO, zlikwidował na te 
renie budowy kułackie bimbrownie, 
które zatruwały robotników, przy- 
czyniając się do obniżenia dyscypli 
ny pracy. ORMO.wocy demaskują 
podstępną robotę kułaków, wykry. 
wając spekulantów, sabotujących 
planówy skup zboża. ` 


W ókresie realizacji zadań drugie 
go roku Planu 6-letniego, Ochotni- 


Międzynaroć 


Droga walki i chwały 


cza Rezerwa Milicji „Obywatelskiej 
czuwa nad spokojem i mieniem oby 
wateli, pomaga w wykonaniu odpo- 
wiedzialnych zadań budowy pod- 
staw socjalizmu, Komórki ORMO 
w zakładach pracy troszczą się o to, 
aby żaden sabotażysta, żaden szkod 
nik gospodarczy, Żaden siewca wro 
giej propagandy nie szkodził naszej 
twórczej pracy. Komórki” ORMO na 
wsi czuwają nad tym, by kułak i 
ukryty wróg nie hamowali swą dzia 
łalnością socjalistycznej przebudowy 
wsi, 


U progu szóstego roku swejj 


działalności czekają ORMO-wców 
zadania, które wymagają dalsze- 
go podnoszenia świadomości poli- 
tycznej i umiejętności wałki. Wyma 


ga to dalszej rozbudowy organizacji! 


ORMO-wskiej, rozszerzenia szere- 
gów organizacji, w myśl poleceń Ko 
mendy Głównej MO i Głównego 
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Helena Sierocka ' 


Inspektoratu ORMO. Nie może być | 


żadnego zakładu pracy, żadnej spół 
dzielni produkcyjnej, gdzie by nie 
było komórki ORMO, stojącej na 
straży dobra społecznego. 

Za dzielną postawę, za bohater - 
skie czyny w walce z wrogiem, a 


również ża wytężoną, twórczą, poko ł 


jową pracę w fabrykach i na roli, 
społeczeństwo darzy ORMO-wców 
uczuciem miłości, wdzięczności i u- 
znania. W piątą rocznicą powstania 
ORMO, masy pracujące Łodzi, tak, 
jak i całej Polski, serdecznie i go- 
rąco pozdrawiają członków Ochotni 
czej Rezerwy Milicji Obywatelskiej, 

K, Z. 


Kiedy niedawno w ZPW im. Wa- 
ryńskiego odbywało się zebranie, 


na którym podejmowano Zo- 
bowiązania na cześć  Międzynaro- 
dowego Dnia Kobiet oraz Krajowe- 
go Kongresu LK, postrzygarka ob. 
Helena Sierocka złożyła w imieniu 


całej sali zobowiązanie  niemałej 
wagi: 
Załoga postrzygalni postanowiła 


podnieść produkcję o 2 proc, i do- 
prowadzić całą salę do wzorowego 
porządku. 


Od tego dnia tempo pracy wzmo” 
gło się ogromnie. Oczywiście, przy” 
kładem świeci Helena Sierocka. Zna 
na to przodownica, osiągająca oko- 
ło 130 proc. bazy, Jako przodująca 
w swym zawodzie była już nie- 
raz nagradzana we współzawodni- 
ctwie. 


Ob. Sierocka pracuje  aktyw- 
nie w szeregach LK pełniąc 
funkcję grupowej. Przed kilku dnia 
mi załoga zakładów im. Waryńskie- 
go wybrała ją jako delegatkę na- 
Konferencję Dzielnicową. 


owy Dzień Solidarności. 


z młodzieżą krajów kolonialnych 


Pięć lat temu 21 lutego 1946 ro- 
ku wybuchł w Indiach bunt mary- 
marzy, ostrzem swym skierowany 
przeciwko brytyjskiemu panowaniu. 
Rok później, na ulicach Kairu egip- 
ska młodzież manifestowała nieugię 
tą wolę walki o niepodległość i spra 
wiedliwy ustrój swej Ojczyzny, 
21 lutego 1948 roku odbyła się w 
Kalkucie konferencja młodzieży po- 
łudniowo - wschodniej Azji, której 
celem było wytyczenie zadań mło- 
dzieży narodów kołonialnych w wal 
ce z imperializmem. 

Te trzy doniosłe wydarzenia spra 
wiiły, że dzień 21 lutego nazwany zo 
stał Dniem Międzynarodowej Soli- 
darności z Młodzieżą, zwalczającą 
ucisk  kołoniałny. Ustalenie : tego 
Dnia jest wyrazem realizacji jedne- 
go z punktów przysięgi, złożonej 
przez delegatów na Światową Kon- 
ferencję Młodzieży, która w roku 
1945 powołała do życia Światową 
Federację Młodzieży Demokratycz- 
nej. Delegaci ci przysięgali: 
dować na całym świecie jedność 
młodzieży wszystkich ras, kolorów 
skóry, narodowości i wierzeń reli- 
gijnych*. 

Walka z uciskiem kolonialnym stała 
się jednym z czołowych zadań milio- 
nowych rzesz młodzieży — członków 


z 


Stolica radziecka w dniu wyborów 


(List z Moskwy) 


Jakże pięknie i majestatycznie 
wygląda radziecka stolica w swej 
odświętnej szacie... 


Tego rańka najpierw spotkałem na 
swej drodze narciarży. Sżli grupami 
szosą, w kierunku Gór Lehninow - 
skich. Na ich piersiach widniały nu 
mery; byli to zawodnicy. Na skocz- 
niach narciarskich klubu „Dynamo“ 
oczekiwali ich towarzysze. Z daleka 
już krzyczeli: 

„No, nareszcie! Głosowaliście? Szko 
3 "mdli się jeszcze dłużej nie guz 

rali...“ 


A była przecież dopiero 9 rano... 


„Nad Górami Leninowskimi wznosi 

się olbrzymi masyw nowobudujacych 
się gmachów Moskiewskiego Uni- 
wersytetu Państwowego. Na tle nie- 
ba rysuje się majestatyczna, surowa 
architektura potężnych bloków, 
wśród których góruje  26-piętrowy 
wieżowiec. Nad niedokończonymi 
gmachami strzelają w górę koronko 
we wiązania dźwigów budowlanych. 
U podnóża budowy mieści się osie- 
dle. Już z daleka widać udekorowa 
ny czerwonymi sztandarami i ozdo- 
biony zielenią lokal wyborczy Nr 31 
kałuskiego okręgu wyborczego Mo. 
skwy. 

Tu głosują budowlani. Oddają gło 
sy na swego kandydata — naczelni. 
ka tej największej gy stolicy, 
inżyniera Woronkówa. 
było dopiero kilka Et po 9, zdą- 
żyło już głosować dwie trzecie ogó. 
łu wyborców. 

W lokalu wyborczym Nr 5 tegoż 
okręgu ujrzałem grupę znakomitych 
uczonych, członków Akademii: Woł- 
gina, Topczijewa, Niesmiejanowa. 

Prof. Niesmiejanow, rektor, Uni - 
wersytetu Moskiewskiego został 
przed paru dniami wybrany na pre 
zydenta Akademii Nauk ZSRR. Sły 
szę, jak mówi do otaczających go wy 
borców: 


„Dzięki stałej stalinowskiej trosce 
o naszą młodzież, o jej wykształce- 


jakkolwiek: 


nie, studenci radzieccy otrzymają 
wspaniały uniwersytet z iebótntówia 
mi i gabinetami, urządzonymi we. 
dług ostatniego słowa techniki. Wraz 
z młodzieżą dziękujemy rządowi 
również i my, uczeni, dla których 
dzisiejsi studenci — to Autrzejsi Dna- 
si zastępcy... 

W tym sarnym czasie w klubie fa 
brycznym Dorogomiłowskich Zakła 
dów Chemicznych wyborcy głosowa 
li na prof. Niesmiejanowa, wybitne 
go uczonego radzieckiego, który tak 
wiele uczynił dla rozwoju radziec- 
kiej i światowej nauki. 

10 rano. W dzielnicy wyborczej Nr 
13, na ogólną liczbę 1.877 wybor- 
ców, oddało już swe głosy 1.234, Lo- 
kal wyborczy tej dzielnicy mieści sie 
w. gmachu Instytutu Marynarki 
Rzecznej. W przedsionku przygrywa 
orkiestra amatorska studentów. Na 
pierwszy rzut oka odnoszę wrażenie, 
jak gdybym znalazł się na balu 
studenckim — tak wesoły, ożywiony 
nastrój panuje w salach. 


Kandvyduje tu tokarz Fabryki Bu 
dówy Maszyn, Aleksander Woro - 
biew, jeden z przodujących robotni 
ków stolicy ZSRR. W ciągu powo- 
jennej pięciolatki, bezpartyjny Wo- 
robiew wyprodukował cztery normy 
roczne. O swym nowatorskim Sy- 
stemie pracy Wórobiew napisał 
książkę i kilka broszur. Obecnie 
dziesiątki tysięcy robotników kraju 
przejęły metody nowatora. 

W dzielnicy wyborczej Nr 19 kan 
dyduje wybitna stachanówka mo- 
skiewska, Lidia Korabielnikowa, ini 
cjatorka współzawodnictwa o koma. 
pieksowe oszczędzanie materiałów i 
o podwyższenie jakości produkcji w 
przemyśle obuwianym.  Wspaniałą 
tę inicjatywę przejęto nie tylko w 
Związku Radzieckim, lecz również 
w krajach demokracji ludowej, Ko- 
rabielnikową znają również mie- 
szkańcy Moskwy, jako aktywną bo 
jowniczke © pokój — wchodzi ona| 


|największego przedsiębiorstwa 


w skłąd Radzieckiego Komitetu O- 
brony Pokoju. 

W szkóle, połóżonej naprzeciwko 
mô- 
skiewskiego, Fabryki Żarówek, mie 
ści się lokal wyborczy Nr 1, stali- 
nowskiego okręgu wyborczego. Pod 


czas grudniowych wyborów do rad | 
terenowych kandydował tu towa», 
rzysz STALIN, który obecnie 'wyra- | 


ził zgodę na wysunięcie w Leningra 
dzie jego kandydatury do Rady Naj 
wyższej RFSRR. 

Tu natomiast odbywa się gloso- 
wanie na Grzegorza Cwietkowa, 
dyrektora Fabryki Żarówek. Po- 
dobnie, jak w innych dzielnicach wy 
borczych, panuje tu radosne podnie 
cenie: „Głosując na kandydata blo 
ku komunistów i bezpartyjnych, gło 
suję tym samym na towarzysza 
STALINA. Nasz kandydat Cwietkow, 
wychowanek partii Lenina—Stalina, 
zawsze będzie realizować politykę 
stalinowską* — mówi inżynier fa- 
bryki, Dymitr Kurszakow, który 
przybył wraz z całą rodziną. Jest to 
typowa rodzina radziecka: żona jest 
inżynierem, starsza córka Raisa 
aspirantką na uniwersytecie, młod 
sza Halina — studentką Instytutu 
Lotnictwa. 

„Wczoraj — mówi Kurszakow — 
czytaliśmy rozmowę towarzyszą 
Stalina z korespondentem „Prawdy“ 
Z olbrzymim zadowoleniem, my, lu- 
dzie radzieccy, powitaiiśmy jego o- 
świadczenie, że Związek Radziecki 
będzie nadal prowadził politykę za- 
pobiegania wojnie i zachowania po- 
koju. Głosujemy za stalinowską po 
lityką pokoju i przyjaźni między na. 
rodami!“ 

Na długo przed nastaniem zmierz 
chu opustoszały lokale wyborcze — 
wszyscy wyborcy oddali już swe gło 
sy. Tłum wyległ na ulicę. Wszędzie 


„zbu=. 


ŚFMD. O konieczności tej walki i 
bezustannego jej wzmagania niech 
świadczą fakty z życia ałodzieży 
w koloniach i państwach, zależnych 
od światowego imperializmu. 

W Malajach, kraju gnębionym i 
uciskanym przez brytyjskich magna 
tów, na 10 tys. mieszkańców przy- 
pada aż... 1 lekarz. Jeszcze gorzej 
przedstawia się sytuacja w Indiach, 
gdzie jeden lekarz ma pod „opieką* 
100 tys. ludzi, Nielepiej wygląda 
w tych krajach oświata. W Marok- 
ko na 2 miliony dzieci w wieku 
szkolnym uczy się zaledwie 300 tys. 
W Boliwii ludności — to 

analfabeci, 
A oto co pisze dziennikarz fran- 


80 proc. 


cuski Courtade o warunkach życio- | 


wych mieszkańców Kuby: „Na Ha- 
wanie 25 tys. żyjących w skrajnej 
nędzy ludzi umiera powoli w t. zw. 
„drewnianym mieście“, którego 
stnaszliwości nie da się opisać. Jest 
to zaułek walących się bud, skąpo 
pokrytych trzciną, W okresie de- 
szczów przejścia między domami za 
mieniają się w bagno. Tysiące bez- 
dommych dzieci w łachmanach, albo 
erą nago żebrzą u przypadko- 
przechod- 


er zamiejscowych 


niów*. 


Choroby, analfabetyzm, ciemnota, 
śmierć i najstraszniejsze z tego 
wszystkiego — wojna — oto co sta- 
ło się udziałem młodzieży w kra- 
jach opanowanych przez międzyna- 
rodowy kapitał, Młodzież tych kra- 


GROMA 


— Musimy rozpatrzyć, jak wyko* 
nany został plan przez poszczegól- 
nych chłopów — oświadczył sołtys 
wsi Zelgoszcz, powiatu brzezińskie- 
go, zagajając zebranie gromadzkie. 
— Nasza gromada wypełniła plan od- 
stawy zboża zaledwie w 70 proc, a 
przecież posiadamy pszenno-buracza- 
ną ziemię. Jako przykład obywatel- 
skiej postawy, może służyć małorol- 
ny chłop, Jan Brzeziński, który od- 
stawił 324 kg żyta ponad plan. 


Natomiast całkowicie inaczej od- 
noszą się do planowego skupu zboża 
bogacze. Sabotują oni swe obowiąz- 
ki. Na zebraniu chłopi małorolni i 
średniorolni kolejno wymieniali ich 
nazwiska. A więc Andrzej Olszówka, 
| posiadający 12-hektarowe gospodar- 


AE TEE TA CE EEE p EE TY AEA EEE E A PR OE 


rozlegają się dźwięki muzyki, przy | stwo, zalega jeszcze w planie ponad 
których tańczy na placach mło-|2 kw., Błażej Słomski 5 kw. Franci- 


dzież.., 
JW 


I. BACZELIS 


szek Kódicą ponad 5 kw. Takich jest. 
jeszcze kilku w gromadzie, 


jów nie pozostaje jednak bierna. 
Kierowani przez demokratyczne or- 
gamizacje młodzi patrioci  Vietna- 
mu i Malajów, Afryki i Indii, Ame- 
ryki Łacińskiej i Południowej Ko- 
rei toczą zaciętą i nieubłaganą wal- 
kę przeciwko swym  <iemiężcom, 
walke o niepodległość, sprawiedli- 
wość — o pokój. Walczy i zwycięża 
młodzież Vietnamu, kraju słusznie 
zwanego krajem młodzieży. Młoda 
jest bowiem armia demokratyczna, 
młody jest rząd kierowany przez 
ukochanego przywódcę ludu viet- 
namskiego HO CHI MINCHA, mło- 
dzi są ludzie, którzy wydali wojnę 
irancusko - amerykańskiemu na- 
jeźdźcy. 

Biorąc przykład z 475 milionowe- 
go narodu chińskiego, który pierw- 
szy zrzucił jarzmo kolonialnego uci- 
sku, budzi się do walki młodzież 
Burmy, Malajów, Indonezji. Walka 
ta pochłania wiele ofiar, wiele mło- 
dych istnień ludzkich, ale wiarę w 
zwycięstwo daje młodzieży kolo- 
nialnej świadomość słuszności wal- 
ki, którą toczą, świadomość tego, że 
w walce tej nie jest osamotniona. 
Pomaga jej wspaniała postawa mło- 
dzieży francuskiej, która porzuca ar 
mię nie chcąc brać udziału w „brud- 


Asz 


nej wojnie“ przeciwko Vietnamowi. 
Młodzi demokraci holenderscy zrzu 
cają do morza broń, przeznaczoną 
na wojnę przeciw walczącej Indo- 
nezji. Młodzież brytyjska wysłała 
dziesiątki protestów do premiera In 


W toku ożywionej dyskusji chłopi 
głęboko analizowali zagadnienie od- 
stawienia jak największej ilości nad- 
wyżek zbożowych. Z przemówienia 
ich przebijała troska o to, ażeby gro- 
mada w pełni wywiązała się ze swych 
zadań w akcji planowego skupu zbo- 
ża. 

Zabierając głos Julian Wieczorek 
stwierdził: — Plan dostawy, przypa- 
dający na naszą gromadę, jest całko- 
wicie możliwy do wykonania, a na- 
wet powinniśmy go przekroczyć, 

— Biorąc przykład z gospodarzy, 
wywiązujących się ze swych obowiąz 
ków, jak Jan Brzeziński, uczyniłem 
wszystko, aby plan przeze mnie zo- 
stał wykonany. Ale cóż należy powie 
dzieć o takich, jak bogacz Słomski, 
który może odstawić więcej niż się 
zobowiązał, gdyż przypadający na nie 
go plan jest dużo mniejszy od jego 
możliwości, Mimo to w dalszym cią- 


| polską do swych braci 


dii Pandit Nehru przeciwko skaze= 
niu na śmierć 12 chłopów z Hayde- 
rabadu i Telengany za to jedynie, 


że brali udział w walce przeciwko ` 


wzmagającemu się terrorowi, w wal 
ce o ziemię i wolność. 

Na Kongresie Międzynarodowego 
Związku Studentów w Pradze dele- 
gaci studentów amerykańskich ser- 
decznie, po bratersku ściskali dłoń 
delegata walczącej Korei — Kan 
Buka, dając tym wyraz potępienia 
haniebnej agresji amerykańskiej na 
spokojne miasta i wsie koreańskie. 
Na Światowym Festiwalu Młodzieży 
Demokratycznej, który odbył się w 
Budapeszcie, ' jeden z delegatów 
Czarnej Afryki zwracając -się do 
młodzieży Związku Radzieckiego i 


s 


= 


krajów ludowej demokracji powie= `» 


dział: 

„Cieszymy się z waszych osią- 
gnięć, z waszych nowopowstających 
domów mieszkalnych i fabryk, 
szkół i teatrów, gdyż rozumiemy, że 
rozwój waszych krajów, wzrost ich 
siły przyśpieszy upadek imperia- 
lizmu przyśpieszy nasze wyzwole- 
nie“, 


Zdaje sobie dobrze z tego sprawę 
młodzież polska. Świadczą 0 tym 
coroczne obchody 21 lutego w ns- 
szym kraju, świadczy o tym maso- 
we wysyłanie listów przez młodzież 
w Afryce, 


|Azjii i Południowej Ameryce, świad 


czy osiąganie coraz lepszych wyni- 


|ków produkcyjnych, tworzenie mło- 


dzieżowych brygad, których same 
nazwy dokumentują naszą solidar- 
ność z młodzieżą krajów kolonial- 
nych i walczących, Młodzi robotnicy 


|z ZPDz, im. Rychlińskiego w Łodzi 


z okazji Dnia Solidarności utworzy- 
li dwie brygady produkcyjne, nada- 
jąc im imiona ukochanego przywód- 
cy ludu koreańskiego Kim Ir Se- 
na i prezydentą walczącego Vieina- 
mu Ho Chi Mincha. Na apei 
młodzieży Zakładów im. Rychliń- 


. skiego młodzież, zatrudniona w Spół 


dzielni im. Lewartowskiego, utwo- 
rzyła brygadę produkcyjną, nadając 
jej imię Walczącej Młodzieży we 


nezji. 


Oto przykłady prawdziwego, prot 
letariackiego, internacjonalizmu mło 
dzieży polskiej, która zamanifestuje 
21 lutego swą solidarność z wal- 
czącą o wyzwolenie narodowe i o 
pokój — młodzieżą całego świata. 


ALEKSANDER NASIELSKI. 


A ZELGOSZCZ WYKONA PLAN SKUPU 


gu zalega w odstawie jeszcze kilku + 


kwintali zboża. Podobnie zdradzają 
swe wrogie nastawienie wobec pań-' 


stwa ludowego kułacy Olszówka, Ko* - 


sica i inni. 

Chłopi pracujący, Lewandowski i 
Leśniewski, z naciskiem stwierdzili, 
że zalegający dotychczas z dostawą 
zboża winni jak najszybciej wywiązać 
się ze swych zobowiązań, Ob.. Nowac 
ki, wskazał, że wielu bogaczy wiej- 
skich zamiast odstawić swe nadwyż- 
ki, wywiozło je, aby sprzedać po če: 
nach spekulacyjnych, I tò jest wła- 
śnie główna przyczyna niewykonania 
przez gromadę planu odstawy zboża. 

Na zakończenie zebrania chłopi gro 
mady Zelgoszcz podjęli uchwałę, w 
której zobowiązują się do jak naj- 
szybszego wykonania płanu odstawy 
zboża, w zrozumieniu, że przyczynią 


się tym do zwycięskiej realizacji za- 


łożeń Planu 6-letniego, 


SŁ 


t 


Piotrkowski TOR przygotowuje się do akcji siewnej 


- Piotrkowski .TOR obsługuje 
cztery powiaty: piotrkowski, ra- 
domszczański, opoczyński i kone- 
eki w zakresie średniego i genę- 
ralńego «remontu wszelkich ma- 
szyn rolniczych należących do 
POM, SOM į PGR. Remonty i 
naprawy drobne dokonują ośro- 
dki maszynowe i majątki państ- 
wowe we własnym zakresie. Ter- 
min przygotowania maszyn przez 
piotrkowski TOR do akcji sie- 
wnej, wyznaczony został na 15 
marca, a.. tymczasem wczesna 
tegoroczna wiosna nakazuje skró- 
cenie tego terminu, aby wcześniej 
rozpocząć.pracę w polu. 

TOR ręmontuje wszystkie ma. 
szyny rolnicze. Szybkościowe re- 
monty maszyn często powstrzymu 

je brak części zamiennych i na- 

izędzj specjalnych, które Centrala 
Zaopatrzenia TOR nadsyła niere- 
gularnie: i -w spóźnionych ter 
minach. 

Jednocześnie odczuwa się brak 


wykwalifikowanych fachowców. 
Czeladnicy warsztatowi to wy- 
chowankowie piotrkowskiej Pań. 
stwowej Szkoły Techniczno-Prze- 
mysłowej, którzy obok pracy za- 
wodowej kończą jednocześnie 
dwuletnie wieczorowe liceum. 
Istniejące na terenie zakładu 
dwie brygady młodzieżowe ZMP 
wyróżniają się pilnością i dokła- 
dnością w pracy. W tokarni wy- 


różniają się samodzielni młodzi 
pracownicy: Wiewióra.  Kręgiel 
ı Pietrzak. Z brygad traktoro. 


wych na czołowych miejscach 
znajdują się brygady: Zachana 
i Pawłowskiego. 

Ze starszych doświadczonych 
fachowców najlepiej pracują bry 
gadziści: Powidłowski, Myszor, 
Olejnik, Pielużek i Król. 

Współzawodnictwo pracy nie ob 
jęło dotąd wszystkich pracowni- 
ków technicznych i ogranicza się 
tylko do współzawodnictwa wew. 
nętrznego między brygadami. 


Gmina Grzymkowice realizuje 


plan skupu zboża 


Jeszcze nigdy sala konferencyj 
na PZPR w Rzeczkowie nie mieś 
ciła tyle osób co w dniu 11 b.m,, 
kiedy to staraniem Prezydium 
Gminnej Rady Narodowej został 
zorganizówany manifestacyjny 
wiec, mający zmobilizować orga- 
nizacje masowe do pracy na od 
cinku realizacji planowego skupu 
zboża. 

Wzięli w nim udział członkowie 
Partii, ZSL, Zw, Sam. Chł, Ligi 
Kobiet, ZMP oraz chłopi mało i 
średniorolni. Z wielkim zaintereso 


waniem. wysłuchano referatów na | roczny plan sprzedaży: zboża. 


temat udziału wsi w realizacji 


źle pracuje Zarząd 


Związek 3 Samopomocy Chłopskiej | pożyczkę otrzymywali tacy chłopi, 


zrzesza w gminie Boguszyce około 
650 członków. Wydawałoby się, że 
przy tak rozbudowanej organizacji 
terenowej.. wszystkie akcje powinny 
być wypełniane w terminie i bez 
uchybień. . Niestety,. tak nie jest. 
Wypływa tò ; z niewłaściwej pracy 
Zarządu Gminnego ZSCh. 

Zebrania, Zarządu Gminnego ZSCh 
w Boguszyćkch w ciągu roku ub. od 
bywały, się sporadycznie. Członków 
zarządu  zawiadamiano o' nich w 
ostatniej chwili, wskutek tego nie 
wszyscy brali w nich udział, Nie 
więc dziwnego, że na takim zebraniu 
nie można. było ani omówić spraw 
już wykonanych, ani robić planów 
na przyszłość, ponieważ nikt z ucze 
stników nie był do takiego zebrania 
przygotowany. W roku bież. nie od 
było się jeszcze ani jedno zebranie 
koła gromadzkiego, które jest prze- 
cież podstawowym ogniwem działa- 
nia ZSCh. 


Sekretarz etatowy zarządu ZSCh 
w Boguszycach nie organizował kół 
eromadzkich w tych gromadach, w 
których dotąd jeszcze koła takie nie 
powstały nie przyczynił się też do or 
ganizowania grup producentów. Ob. 
sekretarz rozdzielał pożyczki, które 
miały być pomoca dla chłopów ma- 
ło i średniorolnych. Zdarzało się, że 


Pracownicy PZZ 


postanawiają 
usprawnić swą pracę 
Ostatnio odbyło się zebra- 


nie pracowników Delegatury Pol- 
skich Zakładów. Zbożowych w Ło- 
dzi, na którym zostało podjęte na- 
stępujące zobowiązanie: 

Biorąc przykład z klasy robotni- 
czej, górników, metalowców i włók 
niarzy, — czytamy w zgłoszonym zo 
bowiązaniu — oraz chłopstwa ma- 
ło i średniorolnegó, pragniemy rów- 
nież przyczynić się do zwycięskiej 
reałizacji Planu 6-łetniego, który je 


Z ZW Z 


szcze bardziej podniesie stopę życio. 


wą mas praciijących w mieście i na 
wsi. Dlatego postanawiamy termino- 
wo przeprowadzić prace,związane z 
wykonaniem planu  kontraktacji 
zbóż, usprawnić działalność kontro- 
li terenowej w sprawie całokształtu 
skupu zaplanowanego zboża, oraz 


Planu 6-letniego i przebudowy 
gospodarczej wsi polskiej. Uchwa 
lono rezolucję zobowiązującą lud 
ność gminy do przedterminowej 
odstawy zboża. 

Należy zaznaczyć, że niektóre 
gromady, jak: Orla Góra, Fran- 
klin i Dańków, wykonały plan 
odstawy zboża w 100 proc., a gro 
mada Rzeczków nawet go prze- 


Przodownicy pracy przekraczają 
w wysokim. procencie nowowpro- 
wadzone normy: . 

W styczniu b.r. największe prze 
kroczenia norm uzyskali: Tadeusz 
Powidłowski — mechanik bryga- 
dzista, który wykonał 249 proc. 
normy, monter brygadzista Igna 
cy Pielużek — 217 proc. normy, 
monter brygadzista Zenon Myszor 
150 proc. norniy. Wśród ślusa 
rzy najlepszymi byli w ubiegłym 
miesiącu: Leon Rei, który przekro 
czył normę osiagając J49 proc. i 
Jen Ciesielski. monter ' maszyn 
rolniczych ,— brygadzista, który 
wykonał 150 proc. normy. Z toka 
rzy najwydatniej pracował czło- 
nek ZMP, Zygmunt Wiewióra o- 
siagając 172 proc. normy. 

Umiejętna eksploatacja trakto- 
rów przedłuża ich stan użytecznoś 
ci. Normalnie nowowprowadzony 
do akcji traktor powinien przepra 
cować w polu 1600 godz. do chwi 
li remontu kapitalnego. Dzięki fa 
chowej obsłudze i dobrej pielęg- 
nacji. wiele traktorów w naszym 
powiecie przepracowało już po- 
nad dwa tysiące godzin, a mimo 
to jeszcze remontu kapitalnego 
nie wymaga. Oczywiście z ekono- 
miczną eksploatacją trakiorów łą 
czy się bezpośrednio akcja oszczęd 
ności w zużyciu materiałów i sma 
rów. ` 

— W roku ubiegłym nie mieli- 
śmy wypadków, aby traktory 
przez nas remontowane miały 
przestoje w czasie pracy. Posia- 
damy mechaników i monterów 
objazdowych i rewizyjnych, któ- 
rzy kontrolują pracę traktorów 
i w każdym czasie są gotowi do 


kroczyła. wykonania potrzebnych napraw 


TE > R zp w PRAG 
Przy uaktywnieniu wszystkich | 7% Miejscu pracy maszyn Jad 
Ie ; mtata + o, | Wi z dumą przewodniczący rady 

ogniw gmina Grzymkowice jesz | mor, — 'Moglibyśmy znacznie 


cze przed terminem wykona swój wydajniej pracować, gdyby nasz 


dziedziniec był wybetonowany. 


Franciszek Małkus ! Ruchliwość załóg naprawowych 


cąch nie zajął właściwego stanowi 
ska, gdy chodziło o tak.poważne ak 
Rozdział kredytów w ciągu całego cje w terenie, jak realizacja plano 
ub. roku nie odbywał się komisyj- | wego skupu zboża, spłata podatku 
nie. W rzadkich tylko wypadkach roz | gruntowego itp. 
dzielały je' koła grómadzkie.  Przeżr7*Na innych 'odeiikach prica zarzą- 
ważnie czynnością tą zajmował się | du Gminnego ZSCh pozostawia rów 
prezes Zarządu Gminnego ZSCh: i se | nież wiele' do życzenia. Dowodem te 


którzy wcale nie są członkami związ 
1 
ku. 


kretarz, Ten sposób załatwiania spra'|-0" jest niezainteresowanie -siei pra-. 


wy nie był słuszny, pońieważ przy”: C4 gminnej rady kobiecej. 


dział kredytów powinien się odby- | 


wać w oparciu o opinię kół gromadz 
kich i chłopi małorolni powinni decy 
dować w tych sprawach, 


Kiedy GS w Strzelcach 


otrzyma telefon? 


Gminna Spółdzielnia Samopomo- 
cy Chłopskiej w Strzelcach pow. kut 
nowskiego, jeszcze w lipcu ub. r. 
złożyła za pośrednictwem Urzędu 
Pocztowego w Strzelcach wniosek 
do Dyrekcji Poczt i Telegrafów o za 
łożenie telefonu w magazynie zbo- 
żowym. Upłynęło już wiele miesię- 
cy, a gminna spółdzielnia do tej po- 
ry jeszcze nie otrzymała żadnej od- 
powiedzi na złożony wniosek, 

Sprawa założenia telefonu w ma- 
gazynie zbożowym na stacji Strzel- 
ce, jest bardzo ważna. Biuró i za- 
rząd gminnej -spółdzielni mieści się 


| 


o 35 km od magazynu zbożowego i 


utrzymanie nieprzerwanego kontak- 
tu zarządu z magazynem jest utrud- 
nione. Załatwianie każdorazowo pil 
nych spraw przez gońca, lub też 
wzywanie w wyjątkowo ważnych 
sprawach zainteresowanych opóźnia 


sprawne wykonanie wielu ważnych 


akcji. 


Gminna „Spółdzielnia Samopomocy: 


Chłopskiej w Strzelcach uważa spra- 
wę założenia telefonu ma  pałącą, 
szczególnie obecnie, w czasie pro- 
wadzonej akcji planowego „skupu 
zboża w powiecie. Niewątpliwie Dy- 
rekcja PiT weźmie to pod uwagę. 
M. 


Należy stwierdzić, że Zarząd Po 
wiatowy ZSCh w Rawie Maz. nie 
wiele uwagi zwraca na pracę Zarzą- 
du Gminnego w  Boguszycach. W 
okresie 6-miesiecznym, przybyła je- 
dynie: z Zarządu Powiatowego, tow. 
Szalewiczowa, w okresie organizowa 
nia. spółdzielni > produkcyjnej w So- 
szycach i w czasie szkolenia sołty- 
sów. Często zdarza się, że inspekto- 
rzy Zarządu Powiatowego ZSCh przy 
jeżdżają do Prezydium Gminnej Ra- 
dy Narodowej w Boguszycach, jed 
nakże. załatwiają tu tylko ostemplo 
wanie swoich legitymacji, nie intere 


W Łowiczu otwarto kursy 
przysposobienia marynarskiego 


Staraniem zarządu powiatowego 
ZMP w dniu 12 lutego br. urucho- 
mione zostały kursy teoretyczne 
Przysposobienia Marynarskiego. Zaję 
cia na kursach odbywają się w szkole 
zawodowej w Łowiczu trzy razy ty- 
godniowo. Na kursy zapisało się 26 
słuchaczy, rekrutujących się z mło- 
dzieży wiejskiej i miejskiej. 

Zapisy dalszych kandydatów przyj 
muje ZP. ZMP w Łowiczu. Zapisy 
trwać będą do dnia 23 lutego br. 
Wymagane ukończenie 7-kłas szkoły 
podstawowej. Wykłady prowadzone 
są przez instruktora Szkoły Morskiej, 
ob. Antczaka. - 

Po: ukończeniu . . kursów. .teoretycz- 
nych, kandydaci zdawać. moga.'egza- 
min do Marynarki Wojennej, POWM, 
Szkoły Żeglugi- Śródładowej, „Ligi 
Morskiej, ma, aktywiste młodzieżowe 
go, instruktora żeglarskiego. 

Kursy i szkoły wyżej wymienione, 
prowadzone są na koszt państwa. 

Józef Pietrzak. 


OGŁOSZENIA DROBNE 


ZGUBIONO legit. 


ZGUBIONO legit. | ZGUBIONO decy- 


jjest z powodu błota do pewnego 
i stopnia. ograniczona. Maszyny 
grzęzną, a każdy wyjazd na próbę 
techniczna 
odcinkiem: ulicy : Kwiatowej: zmu 
sza nas do mycia maszyn, co po- 
|ciąga za sobą stratę drogocenne- 
go czasu — stwierdza dalej prze- 
wodniczący rady. Posiadamy tak- 
że zbyt mało pomieszczeń pod da- 
chem, aby umieścić wszystkie 
remontowane: maszyny. Nie ma- 
my też dotąd dobrej umywalni 
i pomieszczenia na biura — in- 
formują nas pracownicy TOR. 

Wybetonowanie podwórza jest 
rzeczywiście sprawą palącą i są- 
dzimy, że władze zwierzchne TOR 
zadecydują o tym jak najszybciej. 


niewybrukowanym > 


ZMP-owcy i 
potęp.zjąc na zebraniu w dniu 


jący działalności na terenie Francji ŚFZZ, ŚFMD i ŚDFK po- 
stanowili czynem zaprotestować przeciwko bezprawnemu ak- 
towi sługusów imperializmu anglo-amerykańskiego. 
W tym celu dla szybszej realizacji Planu 6-letniego podjęte 
następujące zobowiązania produkcyjne: i 
Zorganizowana zostanie młodzieżowa brygada remontu ma- 
szyn, która przygotuje"maszyny do akcji siewów wiosennych. 
Utworzone zostaną dwie brygady młodzieżowe dokładnej orki 


; wysokiego urodzaju. 


Powstanie młodzieżówa brygada „lekkiej kawalerii“, której 
zadaniem będzie walka z sabotażem i bumelanctwem. a 

W celu wybitnego podniesienia plonów, a tym samym dobro- 
bytu raas chłopskich oraz lepszego i pełniejszego zaopatrzenia 
świata pracy w płody rolne i hodowlane, młodzież ZMP i nie- 
zrzeszona piotrkowskiego POM wzywa traktorzystów całego 
kraju do podejmowania podobnych zobowiązań produkcyjnych 
w zbliżającej się akcji siewnej. 


ZMP-owcy piotrkowskiego POM-u 
podeimują zobowiązania 


młodzież fiezrzeszona piotrkowskiego POM, 


7 bm. zakaz Plevena wzbrania- 


A. 


Załoga fabryki „Kraj” 
wybiera mężów zaufania 
tow. Mieczysław Porosiński — dłu | Centralnej Zw. Zaw. wybr 


Wybory nowych władz związ- 
kowych w fabryce „Kraj“ roz- 
poczęły się od oddziału odlewni. 
Załoga odlewni, podzielona na 
trzy grupy związkowe zebrała 
się w dniach 9 i 10 styeznia, by 
wysłuchać sprawozdań byłych 
mężów zaufania. W ożywionej dy 
skusji, jaka wywiązała się nad 
sprawozdaniem, robotnicy ocenili 
dobre i złe strony dotychczasowej 
działalności mężów zaufania. Zdro 
wa krytyka wskazała na wiele 
niedociągnięć, jak np. opieszałe 
zbieranie składek członkowskich, 
niedostateczne propagowanie czy 
telnictwa prasy związkowej itp. 
Na mężów zaufania wybrano: Bo 
lesława Miklasa, Stefana Kornac- 
kiego i Jerzego Wagenknechta. 

Na tych samych zebraniach wy 
brano grupowych społecznych in 
spektorów pracy, którymi: zostali: 


ZSCh w Boguszycach 


Zarząd Gminny ZSCh w Boguszy- | sując się innymi sprawami. W ciągu 


ostatniego półrocza ani jeden z ins- 
pektorów Zarządu Powiatowego nie 
był na zebraniu koła gromadzkiego 
ZSCh w Boguszycąch. 

Zarząd. Powiatowy ZSCh w „Rawie 
Maz. oderwał się od terenu i nie 


wie, jak - pracują ogniwa. związku. 
Należałoby sprawom „tyt poświę 


cić więcej zainteresowania i istnie- 
jące niedociągnięcia całkowicie złik- 


widować. 
Józef Mikinko 


Śladem naszych artykałów 


Koło Łowieckie w Rossoszycy 
przestrzega regulaminu 


W swoim czasie na łamach nasze 
go pisma ukazał się artykuł, w któ 
rym autor wskazał na nieścisłe prze 
strzeganie regulaminu przez Koło 
Łowieckie w Rossoszycy. Członko 
wie Koła w czasie polowania wkro 
czyli bowiem na grunta spółdzielni 
produkcyjnej w Kamionaczyku. 

W wyjaśnieniu tej sprawy, Kalo 
Łowieckie w Rossoszycy podaje, że 
członkowie tego koła starają się 
ściśle przestrzegać regulaminu; “zaś 
wypadek wkroczenia na grunta wsi 


Kamionaczyk spowodowany był wa: 
Trzej‘ 


runkami atmosferycznymi. 
myśliwi znaleźli się istotnie przej- 
ściowo na gruntach spółdzielni, na 
których jednakże nie było żad 


nych zasiewów, lecz tylko pod 
orywki. 

na obcych terenach nie urządzali, 
zaś polowanie miało miejsce w zasię 
gu gromady Kamionacz i Wojcie- 
chów. 


Należy. podkreślić, że. myśliwi ci, 
h 
Więcej troski 
Przy ul. 3 Maja w Wieluniu w 
i Szpitala Zakaźnego i Chirurgiczne 
mieniołomach, do którego wrzuca 


o ston sanitarny Wielunia 
bliskim sąsiedztwie Domu Harcerza 
go, znajduje się ogromny dół po ka- 
się nieczystości. Już obecnie mimo 


zimy nieczystości te gniją i zatruwa 


jak stwierdzono, żadnych „kotłów“ |. 


| 


goletni 


pracownik fabryki, zna. | również delegatów socjalno- 


ez 


ny działacz społeczny, wykazują- | pieczeniowych, którzy wejdą w 


cy głęboką 
tow. Tadeusz Widelski, 


troskę o produkcję, | skład komisji socjalnej przy ra- 
również | dzie zakładowej oraz delegatów 


długoletni pracownik, stary dzia | kulturalno-oświatowych. 


łacz partyjny i związkowy, przo 


Na te stanowiska załoga odłew 


dujący w pracy społecznej i zawo |ni wysunęła następujących towa 


dowej i 


przodujący robotnik pomocniczy | sława Kędziorę, 


na odlewni. 
Realizując uchwały 


„Kobiety. 


tow. Jan Siwiński — | rzyszy: Feliksa Łubińskiego, Cze- 


Tadeusza Kurę, 
Stefana Kornackiego, Kazimierza 


Komisji | Siwińskiego i Stanisława Wożźnia 


ka. 

Wszyscy nowowybrani członko 
wie władz związkowych zapozna- 
li się szczegółowo z ciążącymi na 


pow. rawsko-mazowieckiego 


i > nich obowiązkami. 
podejmują zobowiązania |, yes, grupich  zwiazxo 
wych w innych oddziałach pro- 
Dla uczczenia Ogólnopolskiego dukcyjnych odbędą. się w 
Kongresu Ligi Kobiet oraz Między | tych dniach. Zakończenie wybo- 
narodowego Dnia Kobiet, Koło Go- | rów przewiduje się do dnia 25.1. 
spodyń Wiejskich w spółdzielni pro- Mio 


dukcyjnej Biała „Rawska pow. Ra- 3 : 
wa Maz. na ogólnym zebraniu od- Gromada Różanowice 
wypełniła plan odstawy zboża 


bytym w dniu 14.2. 51 r. podjęło na 
stępujące zobowiązania: 
Zapoznawać członkinie ze' statu- 


tami spółdzielni produkcyjnych Gromada Różanowice „pow. kut- 
wszystkich typów. nowskiego zamieszkana jest- przez 
Przeprówadzić  dezynfekcje. Y mało i-średniorolnych chłopów. Od 


stawa zboża w ramach planowego 
skupu dotychczas przebiegała tu po 
Mrr _ _|myślnie. Chłopi z Różanowic w 95 

Udekorować świetlicę na. dzień | procentach wywiązali się z odstawy 
$ marca 5 r. zboża, jednakże w gromadzie byli 

Członńkinie koła Eigi Kobiet Noi tacy; którzy: tego. obowiązku nie. 
wym Mieście, zobowiązały się zało | wypełnili. W związku z tym odby 


chlewniach spółdzielni. produkcyj- 
nej. AA. 


staną na dzień 1. 3. 51. 


„żyć Koła Gospodyń w gromadach: |ło się zebranie gromadzkie, na któ- 
'Gostomia, Pobiedna i Promyk. Zo |rym omówiono 'te sprawy. Po ogól- 
bowiązania powyższe wykonane zo |nej naradzie chłopi, którzy zalegali 


z odstawą zboża postanowili mani- 


Koło Ligi Kobiet w Białej Raw- | festacyjnie odwieźć je do punktu 


skiej zobowiązało się 


zlikwidować | skupu. 


Gromada Różanowice rie 


w 100*proc. analfabetyzm wśród | chce pozostać -w tyle za innymi gro 


kobiet. 


K. Z. 


madami. i 
Klemens Spinkiewicz. 


Wpływają zalieżki na podatek gruntowy i FOR 


Powiat piotrkowski zrealizował do 
połowy bm. zaliczkę na podatek 
gruntowy w 54,2 proc. Najlepiej ze 
spłaty zaliczki na podatek gruntowy 
wywiązały się gminy: Podolin i Łę- 
kawa. Bełchatów zrealizował zalicz- 
kę w 76,2 proc. Łęczno w — 72,4 
proc. Bujny. Szlacheckie w 71,8 proc. 
Najmniej dotąd wpłaciły gminy. Cha- 
bielice — 31 proc. Parzniewice — 
36 proc. Źle spisują się w spłacie 
zaliczki miasta Piotrków — 37 proc. 
i Sulejów — 38 proc. 

W spłacie zaliczki na tegoroczny 
FOR przodują gminy: Bełchatów 
85,8 proc., Kluki 72 proc., Kleszczów 


Program na środę 21 lutego 1951 r. 
11.50 „Głos mają kobiety”. 12,04 
Dziennik. 12.15 Przerwa. 13.30 Kon- 
cert dla szkół. 14.10 „Wszechnica Ra- 
diowa”. 14,30 Aud. szkolna dła klas 
V—VIL 14.50 Koncert. 15.30 Aud. dla 
świetlic dziecięcych. 15.50 Pog. dla 
kursów partyjnych I stopnia w mie- 
ście z cyklu: „Budujemy podstawy 
socjalizmu", 16.05 Przegląd prasy li> 
terackiej. 16.20 Utwory klasyków 
wiedeńskich. 16.40 „Czy wiecie.,.?". 
16,45 Aktualności łódzkie. 17.00 Wia- 
domości popołudniowe. 17,05 ` Aud. 
sportowa, 17.20 Muzyka. 17.40 Lekcja 


52,1 proc., Gołesze 51,6 proc. Na 
szarym końcu znajdują się: Łękawa 
i Parzniewice, które wpłaciły po 0,4 
proc. oraz Sulejów 7,4 proc. i 
Rozprza — 8 proc. 

Cały powiat zrealizował dotych- 
czas wpłatę zaliczki na FOR w 28,3 
proc., ` s 

Przedterminowo zrealizowały za- 
liczki na podatek -gruntowy następu- 
jace gromady w powiecie: Imiełnia, 
Wierzchy Parzęckie i Kuźnica Ka- 
szewska, które wpłaciły w 100 proc. 
zaliczkę na podatek, a Wierzchy Pa- 
rzęckie także na: FOR. 

Gromada  Grębociny uregułowała 
w 100 proc. zaliczkę na podatek 
Gromada Żadła uregulowała zalicz- 
kę na podatek i FOR. 

Gromady Krzykowice, Niechcice i 
Rajsko Duże, Woła Grzymilna i 
Kleszczów zreałizówały w całości za- 
liczki na podatek gruntowy. 

Przedterminowa wpłata zaliczek na 
podatek gruntowy jest dowodem wy- 
sokiego uspołecznienia chłopów, któ- 
rzy rozumieją, że przedterminóws 
spłatą zaliczek przyczyniają się do 
szybszego wykonania Planu Sześcio- 
letniego. (A) 


Odpowiedzi redakcji 


I. D. z Sieradza — Waszego a 
tykułu p.t. „Zły dozór kierowni: 
twa Gospody Ludowej w Siera- 
dzu nie możemy wykorzystać 


6 stał ieke nad stanem zw. zaw, i akt ślub | zw.. zaw. na na-| zję emerytalną wy- ją powietrze. W ubiegłym roku|; kieto. i ż i sę : p 
i eko Sbaks T Wy magazynach ny. Popłowicz Sta- | zwisko  Śliwkow- | daną przez ZUS. mieszkańcy zwracali się do odpo- sz? SA” Ria 1 ax ponieważ jest on anonimowy. Prc 
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z P s m 5668 A s : a Aiya b 3 , i r 
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a jak Fpa spier z nazwisko Ostrow- | zwisko 'Jaskulska | zw. zaw. na' na- Byłóby wskazane, aby już teraz W Re TETN R: mzk Rolnicy z gminy Lućmierz 
SAROI i żą Ask ska Jadwiga. 5660 | Róża. 5673 | zwisko  Skupiński Oddział Sanitarny przy Wydziale |©- E carai anae "20 50 Bryżyca i m. Zgierza. Nie jeste 
Apel ten kierujemy do wszystkie ZJ | AZ ZZ WERZĄKAY O 5670 i jał si awa i spo-| Z A il LA , ać ż tani in i ÉE M 
delegatur PZZ na terenie wojewódz ZGUBIONO legit. | UNIEWAŻNIA się ZA TOII SIGI TR dołu | wubzał | Radziecka pieśń masowa. 21.33 Mu- nA w. stanie interweniować 4 
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